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Nr. 27. Sobota dnia 2 Lutego 1924 r. Rok XXXI.

Aleksander Lednicki.
Toczący się ob*-cnie w ^arsza-wie proces 

prasowy, przypomniał opinji publicznej przy­
ćmioną nieco w  ostatnim czasie postać p. A le­
ksandra Lednickiego, wybitnego przed wojną 
adwokata i „kadeta" petersburskiego, a w  la- 
tacn 1917 i  1918 wodza niemieckiej Prjentacji 
u śród PoLków  w Rosji. P. Lednicki został po 
wybuchu rewolucji marcowej mianowany przez 
rosyjski Rząd Tymczasowy prezesem Komisji 
Likwidacyjnej dla spraw polskich, a następnie 
cd ustanowionej przez Niemców w Warszawie 
„Rady Regencyjnej" uzyskał stanowisko „po­
sła polskiego" w Rosji. I  dopiero katastrofa 
wojenna Niemiec sprowadziła upadek tej tak 
„bajecznie" zapowiadającej się kariery...

Po 11-tym listopada 1918 r. rząd sowiecki, 
który zresztą p. Lednickiego uważał tylko za 
rrzedstawiciela Niemiec dla spraw polskich, 
rarządził rewizję w j*go domu i znalazłszy 
różne ciekawe dokumenty, ogłosił je drukiem. 
Znalazła się tam także kopia listu p. Ledni­
ckiego do hr. Lerchenfelda, przedstawiciela 
Niemiec przy Radzie Regencyjnej w  Warsza­
wie. Jest tc niewątpliwie jeden z najhanieb­
niejszych dokumentów polskich z czasu wojny. 
Napisany we wrześniu 1918 r.. a więc już 7,0 
bitwie pod Kaniowem i po rozbrojeniu I-go 
korpusu, w  czasie gdy Haller organizował 
z jeńców wielką ąnr ję polską we Francji i kie­
dy zarówno w  Szampanii, ja t  na Murmaniu 
oddziały polskie biły się już na froncie koali­
cyjnym, —  w  dwa miesiące potem, jak Enten- 
ta w  słynnej deklaracji wersalskiej (a po niej 
Ameryka) przyjęła niepodległość i zjednoczenie 
polski do swych celów wojenych, —  kiedy 
Piłs idski siedział w Magdeburgu, a Iegjoaiści 
w Szczyplómie i kiedy armje Focha pędziły 
przed sobą Neuieów ku brzegom Renu, —  
w takiej dziejowej chwili napisany list p. Led­
nickiego zawierał uniżoną prośbę do Lerchen- 
łelda, by om „poseł" Lednicki, mógł „znaj- 
aować się dniej pod opieką cesarsko-niemle- 
ekiego przedstawicielstwa dyplomaty oz nego dla. 
pełnienia swych obowiązków", której to opieki 
po zamordowaniu hr. Mirbaeha odmówił p. Led­
nickiemu generalny konsul niemiecki w  Mo­
skwie...

Prośbę swą uzasadniał p. Lednicki tem, że 
jego działalność jest w  Moskwie w  najwyż­
szym stopniu pożyteczną dla... Niemców... Óto 
p.sał:

„agend sojuszników ( t  j. Entcnty, przyp. 
Red.) werbują Polaków dla sprawy Koalicji 
I posyłają na Murmań i do CzechosPwaków, 
Polskie przedstawicielstwo zaś, którego za. 
daniem byłoby przeciwdziałać tej... agitacji, 
wskazując na to, że w ramach porozumie­
nia polsko-niemieckiego możliwa jest budo­
wa Państwa Polskiego, musi patrzeć na to, 
że wpływ jego na masy niknie, że zacie­
klej agitacji bolszewików i agentów koalicji 
otwiera się upusty... a to... wskutek... sta­
nowiska rządu ces. niemieckiego".

P. Lednicki zwracał się więc o  pomoc do 
hr. Lerchenfelda po to, by skutecznie mógł 
przeciwdziałać tworzeniu polskiej a.mji po stro­
nie Koalicji i lepiej zwalczać „agentów" En- 
tenty... Zaiste była to gorliwość, która w  poło­
żeniu ówczesnem Polski była ze stanowiska 
narodowego czenś niesłychanie haniebnem (red. 
^Wasilewski nazwał dz!ałdność p. L. .zdrada

stanu") i zarazem czemś zdecydowanie glapiem. 
Przecież nawet liczni zwolennicy Niemiec uwa­
żali armję Hallera za pożądany atut polity­
czny...

Z dzieł p. Lednickiego warto jeszcze pod 
nieść jago starania, by skłonić Rząd Tymcza­
sowy rosyjski do zawarcia odrębnego pokoju 
z Niemcami, a więc do zdradzenia Ententv. 
P Lednicki w  sierpniu 1917 r. z pozwoler,!a 
rządu rosyjskiego wyjechał do Sztokholmu na 
konferoncję z polskimi działaczami. W róciw­
szy zjawił się natychmiast c godzinie r f l/a 
w nocy u ministra spraw zagranicznych Tere- 
szcaenki i zakomunikował mu, że hr. Rostwo­
rowski przywiózł z Berlina, projekt pokoju od­
rębnego. Oto co pisze o tem sam p. Tere- 
szczenko w  liście do p. Szebeki:

... „ I  wyjąwszy z kieszeni notes. Ledni­
cki odczytał mi z niego kilka oderwanych 
notatek... przywrócenie granic roku 1914, 
przyłączenie części Galicji Wschodniej (do 
Rosji), układ odpowiadający Interesom Rc- 
sjP*w sprawie cieśnin...

Wyshichałem go do końca... ale potem 
odrazu przeciąłem rozmowę uwagą, że pa­
szport dyplomatyczny, który dałem mu 
w  innym celu, nie upoważmał go do pro­
wadzenia rozmów na tematy, które... mo­
głyby go skompromitować, sucho przerwa­
łem rozmowa i pożegnałem go". i

KALOSZE i ŚNIEGOWCE
(fryg. jrwedzki# „TREFURH"

ISO  naitafiszi fródfo na syc i*

L. STE IG ŁER  (Oei-la)
KFfKOW, Rynek gł. 14.

Niezrażońy tem przyjęciem' poszedł p. Led­
nicki jeszcze do Kiereóskiego z tasama propo­
zycją. Na drugi dzień Kicreński powitał Tere- 
szczents słowami:

Właśnie był u mnie Lednicki. Skąd mu 
przyszło do głowy fakturować irredzy nami 
a Niemcami?

P. Lednicki był typowym politykiem
aktywistycznym. Graj na kartę niemiecką
z przerażającą lekkoinyślr.oscia. jeśli już uży­
jemy najłagodniejszego wyrażenia. Grał do 
końca, ślepo, wbrew logi ort ci rzeczywistości, 
a także —  fąk wrazimy 7, listu u o Lerchen­
felda — wbrew godności. narodowej. Prze­
grał zuneinie i nieoduTnalnie. Napróżno teraz 
zwraca sit do sądów. Nie nic wymaże z naszej 

Ijtów, $ z. zadrukowanej karty
jego... pomyłek. Oby tylko po-

paanląfcL
smutnych
mvłek...

Burzliwa dyskusja Ssjmu w sprawie związków strzef
Warszawa. (TelSf. wł.) Na posiedzeniu dzlslej- 

Bzern Sejmu dopiero pod koniec obrad atmosfera 
niesłychanie się podnieciła. Chodziło o rzecz nastę­
pującą:

Pt* dalsze j dyskusji aad ustawą wojskową, 
przystąpiono do wniosków nagłych, mianowicie: 
pos. Langer (Wyzwolenie) uzasadniał nagłość 
wniosku w sprewie represji D. O. K. w Krakowie 
w pt»sunku do Związuów strzeleckiej, celem szy­
kanowania ich obywatelskiej działalności (?),

W  dyskusji zaczął przemawiać m»n. c.żakow­
ski, który wystąpił z wielką, mową, nawołując do

iiiewciągauia artnji w sferę walk nartyjnych.
Gen. Soisńkowski oświadczy! się. za nagłością tego 
wniosku, widząc w. nim środek do sanacji stosun­
ków orgaaiztaci1 pomocniczych annjf. Pos. Prag®*- 
(P. P. S.) w sposób bardzo podio!ecc*nr p:-zv pod­
nieconej już atmosferze zaatakował rząd poprze­
dni, a w zczególnością b. min. Głąbińskicgo, Kier- 
nika i gen. Szeptyckiego. W głosowank. przes 
drzwi nagłość wniosku odrzucono (162—-143). 
Niewiadomo,, jakie stanowisko zajmie i wyciągnie 
z tego min. Soenkowski. W tej chwili —  godzina 
8.30 wieczór —  burzliwa dyskusja nad P. P. P.

PROCES LEDNICK1-WASILEWSK1.

Warszawa. (AW) W  czwartym dniu rozprawy 
procesu Leduicld-Wasilewski zeznawali świadko­
wie obrony, dając obraz polityki I ednlckiego 
w Rosji, która utrudniała stworzenie oddziałów 
wojskowych z żołnierzy annj! rosyjskiej.

Nowa skala stem plowa.
Warszawa. (Telef wi.) Od 1 lutegc zost ily 

podwyższone opłaty stemplowe. Opłaty zwyci aj- 
nego podania 2 milj. 700 tys. mk. za pierwszy 
arkusz, 540 tys. za każdy nas*ępry i za każdy 
załącznik, opłata od zwyczajnego świadectwa 
urzędor ego 2 milj., 700 tys., od rocznej karty ło­
wieckiej 6 milj 300 tys., od weksla blanko 9 milj-, 
od duplikatu lub cdoisu rachunkowego 230.000 
Kwoty opłat nie podzielne przez 10.000 zaokrągla 
się wyrównaniem do tej kwoty. Rachunki i kwity 
nie podlegają opłacie, jeżeli należytbść nie prze­
kracza 1 mil. ICO tys. marek.

Podwyżka emerytur.
Warszawa. (Teł. wł.) Pobory emerytalne na 

luty składają się z dwóch części: z pensji lutowej, 
która się równa oensji z 1 stycznia plus 208% 
dodatku drożyżnianego. Nadto emeryci dostaną 
zalicrkę na poczet należności wypływających z 
nawiej ustawy zfcżóhej z pensji z dnie i  stycznia 
a zwiększone? o 63% wyrównanie Odpowiedni 
okólnik do izb skarbowych wydano dnia 21-gó- 
stocznia.

SENAT PRZYJĄŁ USTAWĘ O UBEZPIECZENIU 
ROBOTNIKÓW,

Warszawa. (PAT) Na środowem posiedzeniu 
Sonat przyjął hoz zmian ustawę o rozciągnięciu 
na b. ufhoc rosyjski ustawy o ubezpieczeniu ro­
botników od wypadków, obowiązującej w b. za­
borze austrjaokim.

Mar^yija. PAT) Rozpot jął się tu kongres fran­
cuskiej partji socjalistycznej.



Sir. Ł „G T**; TT.AROWI**, Kir. 27.

Ogólna zniżka cen towarów i artykułów spożywczych.
Chleb potunia o 21 tys. na 1 kg.—  maka o 20 tys.

Warszawa, ĆPAT.) „Kurjer Warsiawski" p> 
daje: Wobec spadku cen mąk] zj^n1©; o 20 tysięcy 
marek na kg. od dnia 31 stycznia piekarze war­
szawscy obniżają cenę wszelkich gatunków chleba 
o 21 tysięcy marek na 1 kg.

Obuwie o 10 procent tańsze.
Warszawa. (PAT.) „Ku-jer Polski" podaje: 

"Dnia 31 bm. prezes urzędu si sutszych zgi omadze- 
3iia szewców -zarszawsMdi złożył w urzędzie do 
walki z lichwą ka!kulację nowego cennika óbuwia. 
na podstawie której cena obuwia obniżona zostaje 
o 10 procent. Jako przyczynę podaje on obniże­
nie się cen surowca krajowego I zagranicznego. 
Nowa kalkulacja poddana będzie dokładnemu 
zbadaniu specjalnej komisji ekspertów, gdyż 
istnieje przypuszczania (Ze zdeklarowana zniżka 
jest za mała.

Tytoń tańszy o 3 procent. ,
Warszawa. (AW.) Wyroby tytoniowe od po-

W  administracji finansów państwa wprowadzone 
będą metody organizacji angielskiej. | 

Warszawa. (PAT.) Wobec szeregu błędnych 
notatek, które ukazały się w prasie w związku z 
pracami angielskiej misji finansowej w Polsce, 
Ministeiszwo skarbu komunikuje w porozumieniu 
e  misją że nie odpowiadają prawdzie wiauomośc* 
o braku uzg -dnienia p rą d ów  między prez« °-n 
ministrów p Grabskim, a komanuorem p. Youn- 
gem. Podczas wizyty u prez. Grabskiego kom in­
dor Young < świadczył, ie  będąc zaproszonym 
przez poprzedni rząd polski do zbadania narzych 
stos-iników finansowych i wyrażenia swojej opinji 
w tej sprawie podjął się tego zadania z iznaczając, 
że zamierza poświęcić około 2 miesiące oadank 
sj baacji i że potem złoży rządowi polskiemu ra ■ 
port o sytuacji finansowej PoPfci i o środkach 
zaradczych, które no winny być przedsęwzięte. 
Prace nad raportem dobiegają końca i v niedłu-

0  ostateczne i całkowite porozumienie. —  Wymia­

na pism między Macdonaldem a Poincarem.

Londyn. PAT. Maodonald wystosował za po­
średnictwem ambasadora angielskiego w P rv£u 
do Poincarego pismo, w którem, jak donosi Daily 
Talepraph", zaznacza, że stoeunk5 francusko-an­
gielskie zatraciły ostatnio swój przyjazny charak­
ter. Macdonald wyraża gotowość naradzenia się 
z Poincarem celem Osiągnięcia ostatecznego i cał­
kowitego porozumienia i wyraża nadzeję, ie  Fran­
cja wykaże tegosamego ducLa pojednawczego, 
w jakim Macd rnald gotów jert omawiać sprawy 
bieżące. Dalej donosi „Daily Telegraph", te na 
pismo Macdonalda Poincare odpowiedział w  tonie 
bardzo życzliwym, co, zdaniem dziennika, przy­
czyni się do tego, że dyskusja w sprawach nieure­
gulowanych będzie się odbywać w jak najp°myśl-

niedzialku nbHazaue po kursie 1.840 staniały 
o 3%.

Zmżka ccn masła i towarów kokmjainydu

Warszawa. (AW.) Od dziś cen? masła wyka­
zała również tendencję zniżkową, niebawem na­
stąpi zniżka towarów kolonjalnych. Cukier pota­
niał o 10 procent. W  detalicznym handlu włókien 
niczym sprzedawane są towarj niżej cen fabrycz­
nych, jednakowoż mimo to nie znachoćzą odbio> 
ców.

Rz^d spowoduje zniżenie cen węgla.
Warszawa. (Teł. wł.) Wobec drożyzny węgla 

Komitet ekonomiczny Rady mia. wybirał komisję, 
która zaetanardała się nad sytuacją i uznała, że 
ceny węgla w kraju są bezwarunkowo wygóro­
wane. Wogóle rząd postanowił przyczy nić się do 
obniżenia cen węgla.

gim czasie komandor Young złozy go 
Rady ministrów p Grabskiemu.

W  d ilszym ciągu rozmowy p. Yonnga z p. 
premjerem i mawiania- była sprawa powołania in­
struktorów w tych dziedzinach administracji finan 
sowej państwa, które pozwalają na zastosowanie 
metod Organiżacy jnych angielskich. Pan prez. 
Grabski wyrazi! przekonanie, że praca instrukto­
rów w dziadzinie administracji może być również 
pożyteczu i, jak praca powołanych już z zagranicy 
instruktorów w innych dziedzinach, przyłem wl-ka 
zał na dziedzinę finansów kolejowych i adimini 
strację kasową, w której praca instruktorów mo­
głaby przynl «§ć największy pożytek. Konferencje 
dotychczas stwierdziły przytem jednomyślność 

poglądów prezesa Rady ministrów Grabskiego 
i komandora Younga. Dalsza konferencja obędzie 
się podczas dzisiejszej audjencji udzielonej koman­
dorowi pirzez prezesa Pady ministrów#

rriejszej atmowerze. Dziennik dochodzi do przeko­
nania, że pismo M icdmada jest pierwszym kro­
kiem na drodze bezpośredniej wytn -my zdać mię­
dzy kierownik imi poszczególnych rządów-

Paryż. (P\T) Pismo Macdonalda do Poircarego 
wywarło tu d°datnie wrażenie.

Londyn. (PAT.). Dzienniki stwierdzają, że po 
wymianie listów między Mac Donaldem a Poinca­
rom nastąpiło polepszenie stosunków między obu 
państwami. Mówią już nawet o możliwości SDOtka- 
nia się między oba premjera*ni. Mac Dorna d nie 
będzie miał jednak czasu na takie spotkanie przed 
zebraniem s ę parlamentu. Dzii nniki podają też 
szczegóły z poniedz ałkowego posiedzenia rady 
ministrów, na którem Mac Djnald wyglusił octre 
prcemówienio krytykujące, metody dotychczasowej 
dyplomacji. W szczególności zaatakował pofitykę 
!orda Curzona, który zdaniem pi emjera doprowa­
dził do zilozowania i zagrożenia Francji. Nowa 
dyplomacja muri polegać na, «iw  artości i zaufa? u

ski nie pozostał -dłużnymi p. Iiebermanowi w  od­
powiedzi I preyprnnnia-1 mu, że w  Sejmie pop-zed- 
nim był za tkniesięczną elużfcą wojskową; jeśli 
obecnie zgadza się na l--v>czrą, to z czasem _  
dojdzie i do 2- letniej. ; '

Zresztą jee-u znamienne/, że PPS. sprawę obrony 
kra ji podwala referować —  żydkowi z PtzemySL, 
Niedobrze to świadczy o trosce PPS. o całość i be*, 
pioc-eństwo naszego państr ł !

Powodzenie akeji Banku polskiego.
Warszawa. (PAT.) ..Rzeczpospolite“  dooródiuje 

się, ie  subskrypcje na akcje Banku Polskiego 
iOłflcmy wane w oddziale głównym P. K. K. P. Idą 
dobrnę Jest rzeczą znamienną, oodkreśla -Rzec® 
pospolita", że bardzo duża liczba SLlSKrybentów 
na caCą ilość akcji należy do zawodów wyzwolo­
nych, urzędników i średniego kupiec twa, a więc 
do waiotw gospoda rczo najmniej zasobnych. 
Wczoraj w  drugim dniu zapisów subskrybowano 
dwa razy tyle akcji, rfż w dniu pierwszym

„R ew elac ja  u n y s łó r  i eere ((.
“lasaryk o nowej taktyce społecznej. Reformy 

Lenina zawiodły.

Wiedeń. (PAT) „Neue Fi. Presse” donosi z Pra­
gi: W  numerze pism? ,,Prit omność’', któ-y ma się 
pojawić pujutrze, tamieszcza prezydent Mi^aryk 
a rtykuł, w którym zestawia dwa najważniejsza 
wydarzenia ostatniej chwili, a mianowicie śmierć 
Lenina i do leie do władzy rządu robotniczego 
w Aoglji. Oba te zdarzenia utwierdzają ludzi poli­
tycznie myślących w prrekc uaniu, że krwrwa re­
wolucja jest taktyką przestarzałą. —  Nową 
„autyką jest rewolucja niekrwawa i to nie 
tylko parlamentarna, ale i w dziedzinie 
umysłów i serc Eez rewolucji umysłów j serc 
rewolucja społeczna musiałaby pozcetać powierz­
chowną. Rewolucja krwrwa mogładby byo uzasa­
dnioną dopiero wtedy, gdyby bezskutecznymi by­
ły wysiłki w kbruLsu reform. Taka rewolucja 
musi być przygotowaną. Rewolucja rosyjska nie 
doprowadziła do tego, czego °czeklwa* Lenin, do - 
nieważ nie pop-zeoziły jej właśnie ta fL  wysiłki 
w kierunku reform — Masaży! charakteryzuje ją 
jato r b  dosyć „raformis-yczmą”,

fiowy zamach i a  przywódcę separatystów:.
Rozheira. (PAT) (Nadiremja). Przywódca <*para. 

tysiów, inż G°mbinger, został wczoraj w RoxLelm 
[tusz lucn mych młodych ludzi napadnięty i cięż­
ko poraniony. W stanie beznadziejnym odstawiono 
go do szpitala.

Odbidowa zniszczonych terytorjów  Francji.
Paryż. PAT. „Journal des Dob?+sł- zamieszcza 

artykuł, w którym nrzypakiina, w jakich warun­
kach Irancja wypełniała zadanie odbudowy zni­
szczonych lery+orjij-w. Potężne dzieło odbudowy 
rozwijało się pomyślnie z szybkością godną podzi­
wu. Dwadzieścia tysięcy fabryk na 21.000 zni­
szczonych p.zez Niemców zostało puszczonych 
w ruch, na 750 tysięcj zmszc-zonycL przez Niem­
ców domów zostało odbudowanych 600 tysięcy. 
Około trzy m’Ijony hektarów ziemi uprawione po­
nownie pod zasiewy. ó?

W AFGANISTANIE POGOTOWIE WOJENNE.
Moskwa. (PAT. Polradio) Według informacji 

ze źródeł m.ar&dajnych, stosunki afgańsko. 
angielskie w ostatnich dniach znów Hę znacznie 
pogorszyły. Z Kabulu dobosza o ostrtrj postawie, 
zajętej przez ramiejszych wojskowych przeostawi- 
cieli władz angielskich. Na pograniem odbywL Hę 
w Helszym ciasru koncentrowanie wojsk angiel­
skie! RówtTeż 1 w°jska afgańskie na wszelki wy- 
padke trzymane są w nOgotowhr wojrnnen..

NORWEGOWIE ZWYCIĘZCAMI W  DŁUGICD 
I BIEGACH,

ChaminiT. (P4T.) W  środowych zwodach nar- 
ciarskicb na przestrzeni 50 Km. pierwsze miejsce 
zajęli Norwegowie.
i " j g  'S" ' j gg w H  i  imgm ■WJ— 5W— Baęą—

W alaryzacjjny kurs franka.
Warszawa. (FAT) Kuęg waloryzacyjny franka 

złotego na dz"eń 1 luteg o ustalony został na
1,840.000 mkn, zaś na 2 lutego na 1*830.000 n iu .

M B — — n i

Z rozpraw  ssjmowyoh.
Póslówie socjalistyczni   przeciw obrocie kraju.

Sp-awozdanie z wtorkowego posiedzenia Sej­
mu uzupełnić należy dodatkiem o ciekawem za­
chowaniu się socjalistów przy dyskusji wojskowej. 
Kiedy przystąpiono do ustawy o rozciągnięci 
służby wojskowej także i na Śląsk przy równoczc- 
sn.em zniesieniu ustawy ?■ roku 19^0, zwalniającej 
jego mieszkańców od wojska na lat 8,. wówczas 
wystąpił poseł Reger (z PPS.) z gw łtowną n.<>wa 
opozycyjną. Krok p. Rogera jest ten dziwniejszy, 
że tam sejm śląski zażądał rozciągnięcia służby 
wojskowej na województwo śląskie; wola zatem 
ludności wypowiedziała sie jasno i  niedwuznacz­

nie. Świetną odprawę dał mu pos. Kwiatkowski 
rCh. D.) z Górnego Śląska, który stwierdził, że 
na wszystkich wiecach Ch. Dem. ludność domaga 
się zniesienia uchwały z roki 1920; tego zrozu­
mienia putrzeby obrony kraju nauczyła Ślązaków 

-niemiecka socjalna demokracja, która pod wodzą 
Hersinga katowała ludność polską w okresie po 
ukończeniu wojny.

Podobnie jak Reger wystąpił pos. Doberman, 
któ^y się sprzeciwił 2-letulei służbie webkowej, 
atakował p ministra Sosnkowakiego i kfl.kak'Otnie 
wyraził mu swoją nieufność. Wywołało tc żywe 
komentarze u posłów, bo wiadomo, że p jen. Soen- 
kowskiegc właśnie lewica, t. j. PPP p-zeforsowała 
na stanowisko minktra saraw wojsk. P. śosnkow

Jednomyślność poglądów p. Younga i prez. Grabskiego.

Nowa faza w stosunkach francusko-angielskich.



Nr. 27.' '3fr< ~9

Z dnia politycznego.
Jj Zausznik Piłsudskiego o Witezie.

P. Piłsudski rozpuścił po Polsce swoich prcto- 
rjan s „wykładami", które w rzeczywistości zmie­
niają się w niesmaczne anoteozy „Komendanta"
1 równocześnie w bnrtalne i demagogiczne zwal­
czanie 'go politycznych pTzeciwi ików. Jednym
2 tych najzagorzalszych reklamiarzy Piłsudskiego 
jest p. Wrouiawa Długosz iwski, który świeżo wy­
stąpił w Łodzi z „odcz^em" o Witosie.

Nie jesteśmy bezwzględnymi chwalcami t. pre- 
tnjara; nie tuszowaliśmy nigdy jego błędów poli­
tycznych. Tem bezstronniej też możemy ocenić 
Jiywody p. Długoszowskiego.

A  były one takie, że nawet zamamiętały wróg 
p. Witosa mus5 je potępić. Oto kilka próbek „od- 
ezytu" p. Długoszowskiego, które przytaczamy za 
Bocjalistyczno-ży dowskim „Głosem Poiakun” .

„Nie cofnął się Witos nawet przed zbrolnią. 
Każcł mianowicie podpalić chałupę k™ wn?aka, 
mieszkającego w tej samej co i on gminie, gdy 
ten zdolnościami swenó przj ćmiewać począł bfaśk 
pana wój+a“.

„Witos aonrowtidził do tego, ie  żaden z ludzi 
uczciwy ch nie wspomina imienia jego bez prze­
kleństwa i zgrzytu. To też na politycznym jego 
grobie widn"eć winno epitaphium- „Udusił sie we 
własnym smrodzie". Tak bowiem o rządzie Witosa 
jeyraził się w swcim czasie marszałek Piłsudski".

W  ten spcaób p. Piłsudski osądza swoich, prze- 
rfwiJków politycznych. Należy się spodziev ad, ie

te ’ karczemne odezwania się p. Piłsudslrego 0 p. 
Vv:tosie otworzą nareszcie Fiasłowcom oczy na 
prawdziwy stosunek „Komendanta" do nich. Do­
tąd bowiem nie mogii się jeszcze w zupełności 
wyzbyć „stawania na baczność" przed p. Piłsud­
skim.

Jak „Wyzwolenie”  agituje?

Ostatni „Piast”  zamieszcza korespondencję 
z powiatu pińczowskiego, przedstawiającą w ja; 
skrawem świetle agitację „V  yzwolenia” po wsiach. 
Korespondent, p. Błażej Augustyn z Gabułtowa, 
opowiada, że 15 listopada przyszedł do nńgo jrkiś 
obcy człowiek, który się zaraz wygadał, że jest 
z „Wyzwolenia” i że chce we wsi urządzić zebra- 
n’e. A  potem opornego wieśniaka tak „nstdauar- 
miał” : i

„Ozy pan wie, co się działo w Krakowie 
6 listopada? Wie pan? dobrze Czy to nie po­
winno sie rozsiać po całej Polsce? Powie no, 
ale do tego potrzeba organizacji. Na* ehłooów 
jest w narodzie największa liczba. My nowinni 
rządzić. Wy tu we W9ł macie stu ludzi, zdol­
nych do broni. Trzeba robić, jak w Krakowie. 
Gdy tak wszyscy chłopi wstaną, to obalimy 
rząd Chjeno-Piasta, Wtedy dopiero będzie do­
brze. Ziemię naiychmiast rozda się chłopom 
Wielkie kapitały skonfiskuje się na rzecz skar­
bu, albo się je oida bezrobotnym...”
A  kiedy się korespondent „Piasta opierał, wy­

jął browning i pogroził: „Ołów ci w łeb, mądralo... 
Zginiesz, jak piesi”  Zreflektował się jednak potem 
i ulotnił.

Nowe stawki czynszów?.
Ustalone przez komitję prawniczą Sejmu.
Komisja prawnicza Sejmu zastanawiała się na 

llrodownn posiedzeniu w obecności pr>m. Grabskie­
go nad projektem stawek kbmoroianych. Referent 
proponował stawki komoroiane dla. mieszkań
1-polrojowy ch 10 procent czynszu przedwojennego 
dla 2—6 pokoji 15 procent, dla lokali handlo­
wych i przemysłowych, dla których podstawowe 
komorne w roku 7914 nie przekraczała 1440 kor.— 
£0 procent, dk innych lokali han Iłowych i prze­
mysłowych 40 proc., dla budynków fabrycznych 
€0 proc. Stawki te co kw aatał będą wzrastać 
o 10 procent.

Prein ar Grabski oświadcza, że rząd nie przjj- 
mie pełnomocnictw do określania stawek komor- 
ujanych. Uważa on proponowano prze* referenta 
stawki za wysokie, również tempo ich wzrostu 
wiano być wolniejsze. Przyznaje również premier, 
że dzisiejsze czynsze są za DÓskie, zwłaszcza, że 
ma w tem być już i zawarty podatek rządowy od 
czynszu w wysokości 3 proc. czynszu przedwojen­
nego, 2 do 3 proc na rozbulowtj miast, wreszcie 
3 proc. pudatku na podwyższenie płac urzędni­
czych, abv mogli oni zapłacić podwyższony czynsz.

Wśród interpelacji pod adresem premiera za­
pytywano go również, ezv wiadomo mu, że w Ma- 
łopolsce podatek domowy równał się połowie 
czynszu i czy wobec wprowadzenia jednakowego 
podatku domowego na obszarze całego Państwa 
nie należałoby zastosować ulgowych stawek dla 
Małopolski. Premier Grabski oświadczył, że rząd 
zwróci ur-ędnłkOm nadwyżkę czynszu, zaś sprawa 
stawek w MałopoKee poddana zostanie rertizli. 
Następnie opuścił premier posiedzenie, a komisja 
przystąpiła do dyskusji. W >bec oświadczenia szefa 
-ządu o nieprzyięciu przez ”ząd pełnomocnictw 
Jla ustalenia czynszu odnośną uchwałę zreasumo­
wano. Następnie ustaliła komisja w następujący 
sposób wysokość stawek czynszowych w stosun­
ku do czynszów przedwojennych:

Za podstawę obliczenia przyjęto bursa przed­
wojenne: 100 rubli 5= 263 złotych fi., 100 marek 
niemieckich — 123 złotych fr., 100 k. austrjacklch 
=  105 franków zL Aż do czasu wprowadzenia 
złotego, jako wyłącznego środka płatniczego, ko­
morne będzie obliozame według kursu franka zł. 
waloryzacyjnego. Komorne ma być ptooone w ra­
tach miesięcznych, o ile togo zażąda lokator.

)d podstawowego feomorimego, a nńancwicłt 
t czerwca 1914 r. płac’ się:

za 1 pokój 1 5%
za 2—3 pofcoji 10%
za 4—6 pokoji 15%, to ojtatnb

od sklepów i innych pomieszczeń handlowych
i przemysłowych, za które czynsz przedwoijnnj 
przekraczałby 15C0 K.

Tak uchwalone stawki procentowe mają obo­
wiązywać od 1 lipca 1924 i wedle projektu ma­
ją byu podwyższane kwartamie o 4 procent pod­
stawowego komornego. Od 1 stycznia 1925 noku 
wzrost ten będzie t ynosił co kwartał t»% ustawo­
wego komornego. Oprócz tego obciążać będą lo­
katorów świadczenia dodatkowe według dotych­
czasowych zasad. Lokale, zajęte p ze® -edakcje 
i aiduniaiMtracje czasopism mają być Taktowane 
jako lokale m‘es2kalne, a nie przemysłowe.

Co do swobody umów przyjęto wniosek Cłrzesć. 
CVm., dopuszczający swobodę zawierania umów 
tylko przy mieszkaniach, obejmujących powyżej
4 pokoje. Dalsza dyskusję odroczono.

Na podstawie tak określonych przez komisję 
Stawek miesięcznych czynsz za mieszkania, po­
cząwszy od 1 kwietnia b, r. przedstat/iałby się 
w sposób następujący: Za mieszkanie 1-pokojowe
5 i pól mfljona, ta 2-pokojc.we —  22—43 mil., 
za 3-pokojowe,—  51—77 mil., za 4r-pokojowe — 
115— 160 m3j.. za 5-pokojowe —  160—280 mllj., 
za 6-pokojowe —  280— 450 miljonów.

(Za jednopokojowe mieszkanie rommu «ię po­
kój z kuchnią).

Parcelacji, w skręgu krikbwsKim.
Zastój w «anigracji na Kresy.

W  uzupi łneniu wczorajszych wiadomość, o par­
celacji gruntów w okręgu krakowskiego urzędu 
ziemskiego otrzymujemy następujące szcz Jgóły: 
Parcelację rtąucwą przy drobnym rczdz>aie ukoń­
czono w zupełności w 18 gruntach, dawnych dóbr 
państwowych, puszczy Niepołomickie; oraz ro>z- 
pa;r-oel)0wano 5 folwarków dóbr żywieckich arce. 
Karć1!  Stefana, odstąpionych przez niego dobro­
wolnie rządowi Dalsza parcelacja żyt ieckich dobr 
Habsburgów uzależniana jest od ugodowego za­
łatwienia, sprawy obu stron Karol Stefan w me- 
moijale wniesionym do rządu prosi o wydzierża­
wienie oślego obszaru jego majątku dwóch 600- 
“Kffgowych fo.wa-ków z prrynależnoścłrml na 
rzecz jego awoch synów, przyozem zobowiązuje 
się doi>rowmfliuie odstąpić pod parlację resztę 
srrantów. Odnośnie do parcelacji prywatnej wła- 
-nośei załatwiono się już z kilkoma majątkami 
/.^nrskiem-, jak np. z Łączkami, Brz -skiemi, Czar­
ną, Nagoazeu i t  d.

Rueh kolonazacyjny który w ubiegłych latach 
był bardzo silny, obsunie prawie zaniki. Powodem 
zastoju emigracyjnego na kresy, zt/iaszcza wscho­
dnie jest brerk tamże budynków, mat u-j tłu budo­
wlanego iaweiuarza żywugc i martwego, zasiewu 
oraz nieuregulowane stosunki na kresach. Rząd 
w interesie państwowym winien dołożyć wszeł-

o mm no.
Wyjęte z pi. tn Ojca Kościoła św. Grzegorza 

■ Naryanzu (IV w. po Chr.). |

...Nic nie nu człtw iek tak wspólnego z Bogiem, 
jak to, że świadczyć może miło-iierdzie i chociaż 
Bóg większe, człowiek zaś mniejsze, to każdy, jak 
sądzę w edług swej możności.

...Nigdy w hojności Boga nie przejdziesz, cho­
ciażbyś nawet wszystko twoje wydał, chociażbyś 
nawet do tego dodał samego siebie, bo naw rt 
wtedy odbierasz, gdy dasz samego siebie. Chociaż­
byś nie wijm ile dał, zawsze ci jeszcze więcej 
zostanie i nie dasz zresztą nic twojego, skoro 
wszystno masz od Boga.

.-Skąd cd to, że istniejesz, te my ślisz, a naj­
większe to, że znast Eoga i spodziewasz się kró­
lestwa melieddego, zrównania z AnioW i, ogląr 
da. ‘a ehwułj niebieskiej? Któż ci zsyła deszcze, 
daje urodzaje, pokarm, mieszkanie, prawo, ojczy­
znę? Czyż nie ten, który teraz przpdewszwstkiem 
i wzamian za to wszystko, miłosierdzia od ciebie 
żąda? Czyż nas nie wstyd, gdyśmy tyle od Boga 
odebrali, i jeszrze więcej oczekujemy, żebyśmy 
Mu tee-o jedneeo za to oddać nie mieli, iż miło­
sierni będziemy?

-Nie* nigdy nią będziemy, złymi szafarz imi

dóbr nam powierzonych, by nie zasłużvć na wy 
rzut św. Kotra: „Wstydźcie się, którzy dobn
cudze zatrzymujecie". (Oonstitutio Apostołka Cle- 
mentis).

..Jeśliś zdrowy i podefaz chorego i
biednego, nie potknąłeś się o nic, pomóż temu, 
co upadł i zaszkodził sobie. Jeśliś wesoły, podnieś 
na duchu smutnego. Powodzi ci się di brze, pomóż 
do szczęścia drugiemu.

.„Daj Bogu coś z wdzięczności za to, że na­
leżysz do tych którzy dobrodziejstwa świadczyć 
mogą, a nie do tych, którzy dobrodziejstw potrze­
bują; że nie musisz patrzeć na ręce innych, Ker 
inni na twoje. Staraj się być bogatym nie tylko 
w dobra doczesno, Ale i w pobożność, nie tylko 
w złoto, ale i w cnotę, a raczej w nią samą. Przeo I 
to staraj się być wj ższym od drugiego, te się 
więcej okażesz ludzkim. Stań się Bogiem dla nie­
szczęśliwego, abyś miłosierdzie Boże mógł naślar 
dowaó. !

...Starajmy eię z dóbr doczesnych wyciągnąć 
tyle tylko korzyści ile w sobie dobrego mają. 
Jałmużną zyskujmy dmze nasze, dzielmy się ma­
jątkiem z ubogimi, abyśmy w dobra niebieskie 
bogatymi byli. Duszy także cząstkę oaj nic ciaiu 
tyłka Daj także ccS z tego Bogu, nie świętu 
tylklo. Ujmij trochę brzuchowi, a daj duchowi 
Porwij ogniu i zachowaj przed pożerają,cemi bro- 
mianiami, ipiekła. Zabierz tyranowi, a ^aj Panu.

D a j  tro ch ę  tem u , o ó  k tó re g o  m asz  w ie le . D a j  n a ­
w e t  w s z y t k o  ternu, k t ó r y  c i w s z y s t a o  d a r o w a ł.  
J eż e li m ożn o ść  t w o ja  je szcze  w y ż e j s ię g a  i d u c h o ­
w e  d o b ro d z io js tw a  ś w ia d c z y ć  m ożesz, —  b o  i  w  

to  h o g a .y m  n c z jn i ł  c ię  Bóg, g d y b y ś  ty lk o  zech ­

c ia ł, —  uae i m leczk a , b ie d n e g o  i  p o d  tym w z g lą ­
d em  w sp o m ó d z . R ac ze j tę  ja łm u ż n ę  d u c h o w ą  d a j  
m u  n a jp ie rw  przed  ^ .a z y s tk e m , g d y  oię o eo  p ros i, 
a  n a w e t  p ro śb ę  je g o  w y p rz e d z a j.  Cały d zień  

św iad c z  m iło s ie rd z ie , i  r o z d a w a j  'ja łm użn ę  p o u ­

cz enk., s k w a p P w ie  ż ą d a ją c  z a p ła ty  z procentom . 
J eteH  t e g o  z a ś  d a ć  n ie  m ożesz , d a j  to , oo g o rsze  

i  m n ie js re , n a  co w o g ó le  s t a ć  cię, P o d a j  ręk ę , d a j  

k a w a łe k  ch leba , d a j  j a k ą  s ta rą  su k n ię , oo śiij p o  

le k a rs tw o  ó b w ią ż  ran ę , z a p y ta j  » ię ,  co  m u  d o lo -  
g a , z ach ęć  d o  c ie rp liw o śc i i z  o ch o tą  u s łu ż  P rz e z  

to  b y n a jm n ia j ęię  n ie  pon iżysz. B ie d n y , v o  c a ło -  

t i«k  tw ó j w ła s n y , ch o c iaż  n ieszczęście  g o  tro ch ę  

upośladtrfło . T o b ie  ja k o  z a s tę p cy  B o g a  z o s ta w io ­
ny jest u b o g i, C LO ciażby t w  p y sze  s w o je j  n a w e t  

uw ag?  na n ie g o  zwr<»cić n ie  ch c iaL

^ .J a k  d łu g o  p łyn iesz  p o m y śln ie , p o d a j  r ę k ę  

tf-m u, oo  s ię  ro zb ił. N ie  c z e k a j t i  n a  eób ic  d o ­
znasz, j a k  rwdelkdenn z iem  je s t  n ie lu d zk o ść , a  j a k  

n ieo ceu io nem  diobre serce o tw a rte  n a  n ęd zę  b ie ­
d n ego . N ie  k u ś  B o g a , a ż  podn iesie  rę k ę  n a  ty ch ,  
k tó rz y  p y szn ie  c h o d z ą  i  b ie d n e g o  ’ o m ija ją . Z n ie -  
sze,żęc ia  d ru g ie e o  b i“ iz  n a u k ę  d li s ieb ie . D a j  b ie -  

o^amu, oko/wiejt, cho^ażby naw# torczo mało
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lach stmafi o wzmożenie ruchu kolonizacyjnego 
08 kresy prcea dostarczenie chętnym przesiedl? 
nia wydatnej pomocy pieniężnej i w naturze oraz 
zagwarantowanie emigrantom takich warunków 
pracy., któreby dozwoliły im należy te zaprowa- 
tłzaoia gospodarstw.

Sprawy szkoły i nauczycielstwa.
Kredyty rządowe na konserwację budynków szkol- 
<ych. —  Wseyetkie etaty nauczycieli gimnazjal­
nych zatwierdzone.  Uniwersytet Jag. posiada

najwięcej katedr.

RreEydjom Rady ministrów komunikuje: Mioi- 
Wtóretwo oświaty przeznaczało i przeznacza coro­
cznie odpowiednio kwoty na konserwację gmachu 
Nowodworskiego i restaurację szkoły przemysło­
wej w Krakowie, mianowicie na gmach Nowo- 
dworski w  1921 roku 2 miljony marek, w 1922 r. 
16 miljonów morek, w 1923 r. 510 miljoaów ma­
tek, w 1924 r. 30.000 złotych. Na szkołę przemy­
słową w 1921 r, 1,400.000 Mk., w 1922 r. 12 mi­
lionów marek, w  1923 r, 2&. miljonów marek, 
W 1924 r. 15.000 złotych. Zwłoka w wykończeniu 
rozbudowy wynikła * przyczyn niezależnych od 
czynników kompetentnych. W  szczególności gmach 
Bibljotefci uniwersyteckiej został reperowany w ro­
ku ubiegłym, a dalsze zarządzenia są w toku. 
Złączenie oddziałów równoległych w szkołach śre­
dnich przeprowadzane jest tylko w  tych wypad­
kach, gdy ilość uczniów na to zezwala i gdy nor­
malny bieg nauki na tom nie cierpi Wydanie ta­
kiego polecenia było rzeczą konieczną, gdyż zda­
rzały się wypadki, że ilość młodzieży w klasie 
wynosiła 11. Co się tyczy nauczycieli w szkołach 
średnich, to zostały zatwierdzone wszystkie etaty 
zażądane przez kuratorjum okręgu szkolnego kra­
kowskiego. Uniwersytet Jagielloński według bu­
dżetu aa tok 1924 posiada największą ilość ka­
tedr, a mianowicie 115, gdy pozostałe uniwersy­
tety posiadają 113, 111, 103 i 103. Podobnie liczba 
sfl pomocniczych (adjunktów i asystentów) w uni­
wersytecie krakowskim (160) przewyższa odpo­
wiednie liczby pozostałych uniwersytetów (147, 
139, 121), ustępując miejsca tylko uniwersytetowi 
stołecznemu, Każącemu znacznie więcej słucha­
czów. , i

Zebrania cłirześc.-demokracjL
WIEC CHRZEŚCIJAŃSKIEJ DEMOKRACJE

Przypominamy, iż w dniu dzisiejszym (piątek) od­
będzie się w  Domu Związkowym przy uL Poto-

bo nic mało będzie dla tego, który nie nie ma. 
Jażaii nie masz nic, płacz z nim razom. Nie mów, 
„wróć się, jutro ci dam“. (Przypow. 3, 28), by 
między zamiarom a wykonaniem nie stanęło co na 
przeszkodzie, bo jedynie miłosierdzie nie cierpi 
zwłoki „Kto czyni miłosierdzie, niech je czyni 
z  wesołością". (Rzym 12, 8). Gotowość twoja, da­
tek twój podwaja, oo zaś niechętnie i tylko z przy­
musu się daje, traci urok piękności dzieła.

..-Myślisz, iż  miłosierdzie nie jest dla ciebie 
fconiecznem, lecz dowolnemu, i nie jest przykaza­
niem, lecz radą? Bardzobym tobie tego 3aun ży­
czył i radbytm, tak myślał. lecz  strach mu przej- 
ntuije mnie ta „lewa nęka“  i  te „kozły1' i wyrzuty 
z ust Tego, który ich tam postawi, nie dlatego, że 
grabili, (de dlatego, że łupili lub cudzołożyli albo 
mego takiego się dopuścili, co zakazano i za to 
potępiani zostali, lecz źe Chrystusowi w ceobie 
biednych nie usłużyli

_ ja k  długo jeet czas, Chrystusa nawiedzajmy, 
Chrystusowi służmy, Chrystusa posilajmy, Chry­
stusa przyodziewajnfy, Chrystusa przyjmujmy, 
Chrystusa czcijmy... dlatego, że miłosierdzia żąda 
Pan od wszystkich. Oddajmy Mii to w osobi, 
biednych'. ■! i ■ ■ I

(2  mtojwy „O mdłości ku ubogim").
(Wybrał i a języka greckiego przełożył 

Ko. Hugo Król C 4,*-

ckiego L. 11 wlec Ch. Dem. o godz. 7 wieczór. 
Referuje poseł Holeksa i senator Adolman. Wstęp 
wolny dla członków i sympatyków Ch. Dem

WALNE ZEBRANIE IX KOLA CH. D. 
(Ncrwawieś-Czaraawiei-Lobzów) odbędzie się w nie­
dzielo dnia 3 lutego o godz. 5 po południu w sali 
Domu Sodalicji Marjańskiej. Na porządku dzien­
nym: sprawozdanie z działalności Koła, wybory 
komitetu i zarządu Koła, referat o zadaniach Ch. 
D. posła Mianowskiego.

WIEC CHRZĘŚĆ. DEMOKRACJI NA KAZI­
MIERZU urządza VIII Koło Ch. D. w niedzielę 
dńia 3 lutego o godz. 5 po południu w, sali para- 
fjalnej przy kościele Bożego Ciała.

ZEBRANIE ZWIĄZKÓW CHRZEŚCIJAŃ­
SKICH DOZORCÓW DC MOWYCH (Koło krakow­
skie) odbędzie się w niedzielę dDia 3 lutego o godz. 
3 po południu w Domu Związkowym przy ul. 
Potockiego l  11.

CHRZĘŚĆ. ZWIĄZEK WDÓW I SIERÓT zwra­
ca się z gorącą prośbą do publiczności, by po­
spieszyła z jakąkolwiek pomocą w czasie ciężkiej 
zimy i drożyzny wdowom i sierotom, które marzną 
i giną z głodu. Łaskawe datld przyjmuje Admini­
stracja naszego pisma.

t  K8. Franciszek Starowiejski.
Wczoraj we czwartek dnia 31 stycznia b. r. 

w Krakowie zakończył życie ks. Franciszek Sta- 
rowiojski, dr. teologji i prawa kanon., prałat Jogo 
Świąt., prepozyt kollegiaty Wszystkich Świętych.

Ś. p. ks. Starowiejski urodził się w roku 1850 
we Lwowie. Po ukończeniu studjów prawniczych 
wstąpił do służby rządowej. W tym już czasie dał 
się poznać jako utalentowany publicysta; swoimi 
artykułami treści społecznej i politycznej zasilał 
,,Czaa! i „Przegląd polski". Z początkiem lat ośm- 
dziesiątych idąc za głosem powołania poświęca się 
studjom teoogicznym w Ta?bruku i Rzymie. W ro­
ku 1883 Otrzymał święcenia kapłańskie. Następ­
nie kształcił się w rzymskiej „Acad. nobil. eccles." 
przygotowującej przyszłych dyplomatów kośeid-

Z PO LSK I I ZE ŚW IATA.
Nowa afera p. Bryla.

Powoli wychodzą, na jaw różne „sprawki” pos. 
Bryla. I tak, świeżo donosi „Słowo Polskie”  o na­
stępującej aferze osławionego już rozbijacza więk­
szości narodowej:

W roku 1920 kupił p. Bryl od p. Uromskiego 
majątek za sumę 1 i pół mil. mkp, choć majątek 
wart byl 8 milj. Dla salwowania jednak swojej 
reputacji „biednego chłopa” zahipotekował go 
p. Brył na imię swojej żony Nie koniec na tom. 
P. Bryl (już wówczas poseł, jak wiadomo) oszu­
kał skarb państwa, bo zrobił fałszywy kontrakt 
kupna, w. którym cenię podał trzy razy niższą od 
rzeczywistej. Z tego powodu Okr. Urząd ziemski 
wniósł doniesienie do przełożonej władzy. Niestety, 
doniesienie to do dziś dnia nie zostało załatwione, 
mimo urgensów i przesłanych zeznań samej p. Bry­
łowej, która winę męża stwierdziła. Władza odno­
śna nie mogła śledztwa ukończyć raz z powodu 
nacisku pos. Bryla,' który sumiennego prezesa O. 
U. Z., p. Orzechowskiego, ścigał nawet interpe­
lacją sejmową, a także i dlatego, że adres p. Urora- 
skiego był nieznany. Wobec tego, że „Słowo Pol­
skie”  adres p. Uromskiego podaje publicznie, na­
leży «'"■ cwwlziewać, że władze odnośne załatwią 
nareszcTe aferę p. Bryla!

pomyłka historyka.
Chodzą wypadki po ludziach: i taki wypadek 

zdarzył się p. sen. Limanowskiemu. Mianowicie 
powiedział w rozmowie z przedstawicielem „Na­
szego Przeglądu” , źe Lelewel i Libelt byli pocho­
dzenia żydowskiego. Pobudliwa redakcja tego 
wschodniego pisma nie omieszkała poszczycić się 
nową zdobyczą i wydrukowała ją, co naturalnie 
wywołało głośne echo w prasie, a p. sen. Lima­
nowski musiał wyjaśniać na łamach „Naszego Prze­
glądu” , że jednak ani Lelewel, ani Libelt nie byli 
pochodzenia żydowskiego.

Jak s?ę Lenin dostał do Rosji?

; Dziennik genewski „La Suisse“  publikuje nie­
zmiernie ciekawo rewelacje, dotyczące, sprawy 
przejazdu Lenina w roku 1917 ze Sawajcarji przez 
Niemcy do Rosji 

MiÓBAKgk X  Sfllltń lid? fioąp&z&dznl Lenin naj

nych Wstąpiwszy do napieskioj służby dyploma­
tycznej pełnił funkcje sekretarza poselstwa w 
Sswajearji, w roku 1889 został zamianowany au­
dytorem nuncjatury papieskiej w Monachium, 
w roku zaś 1890 był wysłany w poufnej misji do 
Drezna. W tym roku otrzymał godność tajnego 
?zambelana Ojca św. i przeniósł się do Krako­
wa, gdzie został proboszczem parafji Wszystkich 
Świętych. W roku 1904 mianowano go konsultorem 
Kongregacji Propagandy. Po dłuższych cierpieniach 
zapadł ostatnio na zapalenie płuc, które się zakoń­
czyło Śmiercią.

3. p. kś. Starowiejski był znany przedewszysf- 
kiom jako publicysta. W  roku 1901 ogłosił orygi­
nalnie, bo w formie rozmów ujęte problemy ze 
stosunku Kościoła do państwa p. t. „Wieczory 
nad Adriatykiem". Z historji Kościoła opracował 
m ortograf je papieży Leona X II i Grzegorza XVI, 
z historji zaś politycznej Galicji książkę o udziale 
Polaków w t, zw. wzmocnionej radzie państwa, 
której członkiem był jego ojciec Stanisław.

Akcja R. K. B.
Składki w Administracji „Głosu Narodu".

Pp. Ani. Dalewski 5,000 tysięcy, Onufry Fiut
5.000, Same 2,000, Z. i St Surzyccy 10.000, St. 
Gruszczyński Pilica 10,000, lekarze kolejowi Kra­
ków 1G.000, ks. Fr. Flasiński, Libiąż, 5,000, Spół­
ka rybacka, Czernichów, 738, Z. Kapelaoowa, Bie­
ruń Stary, 2.000, R. C&rina, Jaćmierz, 10,001 tys., 
inż. L. Wierzbowski 2,000, toż. Firich 2,000, ks. 
Wł. Cancar. i ks. Tadeurz Kędzior 2,000 tys., Ja­
nowie Grzybałowie 10,000, Łb. J. Ligęza, Szczucia,
2.000, ks. J. Wacławski, Rudnik nad Sanem, 1,000, 
L, i Z. Birkenmajerowie 20,000, Komitetu balu 
garnizonowego, gen. Eug. Tinz 75,000 tys. mk.

Si
Na Ratunkowy Komitet Biskupi zobowiązali się 

urzędnicy i urzędniczki Krakowskiego Towarzy­
stwa wzajemnych ubezpieczeń płacić przez prze* 
ciąg 3 miesięcy po 61,870.000 mk.

zupełniej do" dadnemi wiadomościami i planami, 
dotyeząeemi nietylkc ogólnej sytuacji w Rosji 
lecz przedewszystkiem arreji rosyjskiej i general­
nego sztabu roeyjsk. Fakt ten nie jeet bynajmniej 
ukrywany i potwierdzony został ostatnio w pu­
blikacjach o Leninie, wyszłych z pod pióra znane­
go komunistycznego publicysty szwajcarsko-rosyj- 
skiego. p. Gouflleau. „La Suisse“ oświadcza, że za 
cenę wydania tych planów Niemcom Lenin uzyskał 
dla siebie i swych towarzyszy pozwolenie na, przy­
jazd do Moskwy. Rolę pośrednika miąłzy Leninem 
a rządem niemieckim odgrywał Karol Radek I 
Fryc Platten. Narady odbywały się w mieszkaniu 
prywatnem Radka w Zurychu.

Pokazuje się więc, Ag Lenin był zwyczajnym 
zdrajcą kraju na rzecz jego wroga —  Niemieol

10.000 DZIEŁ FRANCUSKICH DLA POLSKI.
Grupa przyjaciół Polski zorganizowała zbiórkę 
dzieł francuskich dia szkół i uniwersytetów 
w Polsce. Dotychczas wysłano już 10.000 dzieł.

SAMOBÓJSTWO, CZY PRZYPADEK? Urzę­
dnik pocztowy w Warszawie, Józef Zaremba, do­
puściwszy się nadużyć na blisko miljard marek, 
przestał chodzić do biura, żeby zaś nie areszto­
wano go w domu, przeprowadził się do hotelu 
i zameldował się tam jako Czesław Hofman, han- 

, liliowiec, legitymując się metryką ślubną na to 
nazwisko, która dostała się do rąk jego niepra­
wnym sposobem, Po paru dniach zastano go rano 
nieżywego, a sekcja wykazała, że zmarł ws&utek 
zażycia zbyt, silnej dawki kokainy. Wiadomość 
o śmierci Hofmana, cieszącego się rzetelnym 
szacunkiem i sympatją, wywołała śwród jego zna­
jomych szczery żaL Tern większą więc była radość 
ich, gdy go ujrzeli żywego i dowiedzieli się, że 
tylko skradziona mu metryka ślubna posłużyła 
defraudantowi do ukrywania się pod jego na­
zwiskiem.

KONKURS PISANIA NA MASZYNIE REMING­
TON odbędzie się w Warszawie 17 lutego. Celem 
konkursu jest zainteresowanie społeczeństwa szyb­
kością i rozwojem pisania na maszynach.

Zgłoszenia do konkursu przyjmuje Centralny 
Związek piszących na maszynach Rzeczypospolitej 
Polskiej. Uczestnicy z prowincji zechcą się zgła­
szać llsjĄWcie,
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Z POBYTU SENATORA BALIŃSKIEGO
W BRUKSELI. Prezydent warszawskiej Rady 
miejskiej, senator Baliński, złożył w# wtorek ofi- 
ejaką wizytę burmistrzowi miasta Brukseli, Maxo- 
wi. we środę był na au ijeneji u króla, poczem na­
stąpiło przyjęcie w poselstwie pokkiom, oraz u mi­
nistra spraw wewnętrznych. Dzisiaj sen. Balii! ki 
zostanie przyjęty na audjancji przez kardynała 
Merciera, poczem weźmie udział w bankiecie 
w ratuszu, wy danym przez burmistrza.

ZALUDNIENIE L ITW Y  KOWIEŃSKIEJ. We­
dług najnowszych obliczeń, ogólna liczba miesz-

3  kańeów Litwy Kowieńskiej wynosi 2,011172.
Przecięfna gęstość zaludnienia 38' ludzi na kilo­
metr kwadratowy. Na gęściej zaludniony jest po­
wiat kowieński waz z Kownem (71), następnie 
wołkowyski (58), najsłabiej sejneński I telszew 
ski po 31.

TĘCZOWA MODA. Na zbliżającą się wiosnę 
zapowiadają rzeczoznawcy modę prawdziwie tę- 
ezową. Już teraz, na słonecznej, ciepłej Riwierze 
daje się to odczuwać wyraźnie Wiosenne 3uknie 
i kostjumy damskie tworzą tam prawdziwą orgję 
barw. Zwłaszcza czerwień we wszystkich odcie­
niach, zacząwszy od blado-rćżowej barwy świtu 
i przechodząc stopniowo od płomiennej purpury 
do ciemnej barwy wiśniowej, cieszy się powodze­
niem Aby podnieść wrażenie, wzrokowe, jaskrawe 
barwy pn oplatane są też często czarną i białą. 
Tak naprzykład, zestawia się barwę czarną z ja- 
skrawo-żółtą lub zieloną. Nowa więc moda jest 
przeciwieństwem n.edawnej mody barw ciemnych 
lub obojętnych. Barwa czarna sukien zadka bar- 
dzo szybko.

Od Wydawnictwa.
Z powodu znacznej zwyżki cen papieru 

t rcbocizny podaOgi się cenę numeru pojedyn­
czego na

200.00 O marek.
Cena prenumeraty na luty: 

w miejscu bez odnoszenia . . 4,250.000 Mk.
w miejscu z o Kuszeniem J . , . 5,000.000 Mk
pocztą . . . . . . , . 5,800.000 Mk
zagranicą 4 . . . . .  . 8,000.000 Mk

Upraszamy naszych P. T Prenumeratorów 
o regularne uiszczanie prenumeraty miesięcznie 
z góry.

Prenumerata zapłacona do 15-go danego 
miesiąca obowiązuje przez cały miesiąc bez 
względu na ewentualne późniejsze. zmiany.

P. T. PrenumeratorOwie, pt&rący prenume­
ratę w drugiej poło* łe miesiąra, będą musieli 
uiszczać ją w wysokości obowiązującej w dniu, 
wpłaty.

'.rząd warszawski, po przeprowadzeniu pertrak­
tacji % gminą m Krakowa, zadysponował wysyłkę 
pierwszych transportów mąki z kem yngentu sty- 
.zniowtgo w ilości 50 wagonów.

Powyiszony podatek hotelowy.
Gmina m. Krakowa pobierać będzie, począwszy 

>d 1 lutego b. r.} poda.ek hotelowy w wysokość' 
10% dzie nej ceny pokoju wraz z wszystkiemi 
ubocznemi świadczeniami.

K R O N IK A  K RA KO W SKA .
Akcja humanitarna w Dębnikach.

Z Komitetu pa*ar. opieki nad biednymi w Dę­
bnikach otrzymujemy sprawozdanie, z którego wyj­
mujemy ważniejsze szczegół]: Zebranie środowe 
Komitetu pa.rafjab«go, odbyte na płeoanji pod 
przewodnictwem prezesowej p. Taroniowej, uja­
wniło duży postęp prowadzonej akcji dobroczyn­
nej. Dotychczasowe wpływy pienężne wynoszą 
ś32,933.000 mk. Komket wspiera 70 rodzin, dają; 
węgiel, mąkę i kaszę. Na zebraniu sprawdzono 

‘ i ściśle ustalono rzeczvwiste putrzeby zapisanych 
na liście ubogich. Wkońcu zabrał głos p. Trusz­
kowski, proponując sporządzenie ewidencji para- 
fjam. mogących wspierać, datkami akcję Komitetu, 
celem zapewnienia ciągłości tejże.

Akcja R K. B. Zebrana duchowieństwa

m. Krakowa dnia -31 stycznia, po wysłuchaniu re­
feratu ks. inf, Wądolnego o akcji R. K. B., uchwa­
liło opodatkować się na cele akcji R. K. B. w na­
stępujący sposób: ks, ks. proboszczowie po 10 milj. 
mairsk miesięcznie, ks. ks. wikarzy po 5 miłj. mk- 
Zgromadzenis zakorne i Koło Ksj Ka. Prefektów 
na odręłmyh zebraniach ustali wysokość podat­
ków od swoich członków. Postanowiono także 
wzmódz po pprafjach intensywną pracę mnosiet- 
dzia chrześcijańskiego pod hasłem R. K  B

Nowy kurator wołyński.
W uzupełn'en:u wczorajszej wiadomości o no­

minacji prof. Sikory dodajemy, ż© prof. S- sos tał 
zamianowany wizytatorem sżkół w województwie 
wołyóskiem ż funkcjami kuratora.

Prof. Wincenty Sikora jest od szeregu lat 
zaszczytnie znanym c'z ałaczem w ,T. S. L. W os 
tatnich latach piastował godność wiceprezesa je ­
go zarządu głównego. Był czynnym również w 
Tow. obrony k-esow zachodnii h i gorliwie współ 
pziałał we wszyskich akcjach ruchu narodowego 
w mieście. Prof. Sikora był ostatnio profesorem 
języków klasycznych w gimm zjum św. Anny w 
Krakowie.

Kraków, 1 rutego,
OSTRA KLASYFIKACJA DóLROCZNA W 

SZKOŁACH. Wczoraj w. szkołach krakowskich od­
było się zakończenie półrocza rozdaniem świa­
dectw .Jak słychać, klasyfikacja wypadła dla 
uczniów bardzo ostro, tak, że w niektórych zakła­
dach średnich 50, a nawal większy procent ucz­
niów wykazał niezad uwalniające postępy w nauce. 
Z powodu rczda-ua świadectw, nauka zakończyła 
się przeważnie o godz. 10 rano.

MASOWY WIFC INTELIGENCJI KRAKOW­
SKIEJ. Za-ząd Związku Inteligencji Polaki- j  uch­
walił w najbliższym co asie urządzić masowj wiec 
inteligencji krakowskiej pod hat-dem: „Rola i zna­
czenie inteligencji polskiej w życiu pjastwowem". 
Na wiecu tym mają zapaść odpowiednie rezolucje, 
które określą rolę tej warstwy w chwili obeonpro 
przesfletnia finansowego.

PODWIECZOREK ARTYSTYCZNY ZWIĄZ­
KU DZIENNIKARZY POLSKICH odbędzie się 
w sobotę dnia 2-go lutego oraz w niedzielę dnia 
S-go w sali restauracji Udziałowej.

W'ibao nadzwyczajnego posiedzenia, jakie so­
bie te „podwieczorki" wyrobiły wśród inteligen­
tnej publiczności okazała się konieczność ogaaai- 
czenU wstępów, gdy i  napływ publtonośń był 
zbyt wielki. W  interesie wygody publiczności usta 
nowione tedy zos ały bilety wstępu w cenie 300 
tysięcy marek (łącznie z poda+kiem gminnym). Na 
program sobntui złożą się: Koncert mistrzowskiej 
orkies*ry 20 pp„ p. Staarsław Orczyński: Poezje 
•ufTesjonistyczne (prty wtórze orkiestry); P. Pie- 
■ rt>6 Organowska: -Bajeczki dla użytecznych
lzieci ‘; p. Maksym Jjan Suchecki: Produkcje so­
lowe c i  trąboe. Prof. Graleki: .Gratoiogja a mi­
łość i małżef -two“ (krótki wykład), po którym 
, ucaaay grafolog m  podstawie przyniesionych;

przez publiczność pr. , m dokona ekspertyz 
grafologicznych).

W niedzielę, 3 lutego: Koncert mistrzowskiej 
orkiestry 2C* pip. pod batutą kapel. Jud jusze Szrey- 
ora, P-ni Mścrwojewska, śpiewaczka operowa: 
Arje z opery: Wagnera, Pucciniego i Ma -cagniego 
na tle orkiestry, p-ni Piotroń-Organowska: „Wier­
szyki figlarne", Prof. Henryk Grałski: „Jak piczą 
zakochani", (z demoetraciami na tablicy, poczem 
nastąpią ekspertyzy grafologiezue). Początek o 
godzinie 4.30. — Ceny napojów i potraw nie pod­
wyższone.

GROŹBA ZAWLECZENIE TYFUSU DO KRA­
KOWA. Jak się dowiadujemy w powiecie chrza­
nowskim, a szczególnie w samym Chrzanowie za­
szło kilkanaście wypadków zachorowań na tyfus 
plamisty. Krakowskie władze sanitarne wydały 
odpowiedtne zarza lżenia, cezem ś( isłearo nadzoru 
nad kon+mnacją a dyrekcje szkól ogłosiły okól­
nikami. że uczniowie przyjeżdżający do Krakowa 
na naukę z powiatu chrzanowskiego winni wska­
zań się zaświadczeniami fizykatu Chrzanowskiego, 
że w domu ich rodziców nie zaszedł wypadek 
epidemji

AWANTURA Onegdajszej nocy ulica Duna­
jewskiego była widownią niebywałej awantury Oto 
większe to* irzystwo, złożone z oficerów i osób 
eywiinyci widząc około godziny 3-ciej nad ranem 
światło w bufecie kawiarni Centralnej, poczęło 
dobijać się do lokalu, a gdy im nie otworzono, 
wyłatnali drzwi i wtargnęli do wnętrza. Patrol po­
licyjna, zaalarmowana niezwykłym hałasem, podą­
żyła dc kawiarni J zawezwała towarzystwo do wy­
legitymowania się Oficerzy odmówili żądaniu i u- 
siłowali policję rozbroić, przyczem jeden z nich 
uderzył posterunkowego kilkakrotnie w twarz. 
Dopie-o nadejście eatroli wojskowej ze strażnicy 
głównej położyło kres awanturze, która przecią­
gnęła się do świtu. Oficerów odprowadzono na 
wach, a -cywilnymi awantumikami zajęła sie po­
licja.

WIADOMOŚCI KOŚCIELNE
ŚWIĘTO N. MARJI P. GROMNICZNEJ (Oczy­

szczenie N. M. P.j. W  dniu 2 mtego przypada, 
święto Oczyszczenia N. M. P., u nas zwane świętem 
N. M. P. Gromnicznej. Święto to liczy się do 
świąt zniesionych, jednak w Polsce obchodzi się to 
święto z wielką uroczystością podług starej tra­
dycji. We wszystkich kościołach parafjalnyeh od­
bywa się przeć sUmą uroczyste święcenie świec 
woskowych, zwanych gromnicami, poczem pro­
cesja.

W  kościele . Marjaclrim dopełni poświęce­
nia gromnic arehiprezbyter ks. infułat Wądorny 
kiórj reż będzie celebrował suinę pontyfikalną. 
Kazanie w ozaeie 3umy wygłosi ks Ludwik 
Kasprzyk

W kościeie OO. Bernardynów na Strać, omiu 
przypada w tera dzień odpusi Bractwa Niepokala­
nego Poczęcia N. Marji Paniny.

MUZYKA KOŚCIELNA. Chór seminarjum 
nauczycielskiego męskiego pod kierunkiem prof 
Fr. Koi iora, wykona dnia 2 lutego podczas sumy 
o godz. 10 w kościele Najśw. M. Panny kolendy 
z oowerzyszeTrem orkiestry i organów 

WSPÓLNA ADOR \CJA MĘSKA Najświętszego 
Sakramentu w kościele SS. Felicjanek na Smoleń­
sku odbędzie się w .-uedzielę 3 b. m. od godz, 
3— 4 po południu.

Zawiadomienia 1 komunikaty.
PORANEK ,,EChA£' odbędzie się w sobotę,

2-gu b. m. pod kiLiunkiom dyrf Bolesława Wallek- 
vVałew»kiego.

KURS ARTYSTYCZNY DLA K0BIE1. Na 
kuiboct wyższych dla kiobiet im. A  Baranieckiego 
otwarto specjalny kurs artystyczny. Kierownictwo 
objął -rtystia malarz Fr. Turek.

FESTYN NA ŚLIZGAWCE w Sokole krakow­
skim odbędzie się w niedzielę 3 b m. o godzinie 
S porpoł Przygrywa muzyka wojskowa.

COLLEGIUM WYKŁADÓW PEDAGOGICZ­
NYCH. Dzisiaj 1. b. m. o godzinie 6 wieozór w sal? 
Kopernika Uniw. Jag. odczyt Dr. M. Z emmo.zieza 
na temat: „Wychowanie duchowe w szkonneb
średnich".

MNOŻNIK KSIĘGARSKI T. S. L. WYNOSI 
1 MfLJON MAŁEK Księgarnia T. S. L. w Krako­
wie (ni. tw. A im v  5), jako skład główny wyda­
wnictw. księgarni św Wojciecna w Poznaniu, do­
nosi, że mnożnik tejże księgami wynosi od dnia 
21 styernia b. r. jeden milj om a nie, jak mylnie 
w anon»it podano, 600 tysięcy marek.

Sprawy mlelskfe.
Mnożnik czynsze wy podwyższony o 50 procent.

Wczoraj wieczorem w. sali konferencyjnej ma­
gistratu krakowskiego obradowali assesorzy Urzę­
du rozjemczego przy udziale delegatów Towa­
rzystw właścicieli realności i lokatorów. Przewo­
dniczył wiceprez. m Kolie. Po blisko dwugodzin­
nych pertraktacjach, obie strony zgodziły s’-ę na 
podwyższenie mnożnika dl& lokali mieszkalnych 
(według czynszu zasadniczego z 1 stycznia 1921 r.j 
z 13.636 na 21.000. Oznacza to okoio 50 % pod­
wyżkę czynszów, styczniowych.

Nowe biura informacyjne dla ejJku Osób posia­
dających majątek.

Z dniem dzisiejszym magistrat Krakowski otwie­
ra kilka biur informacyjnych dia spsu osób posia­
dających majątek. I tak: ula dzielnicy IV (Haski) 
i V I (Wesoła) otworzone zostaną nowe biura 
w magistracie, dla dzielnicy VII] w lokalu szkoły 
miejskiej przy ul. Wąskiej, dla dzielnicy XX] l 
(Podgórze) i IX  (Ludwinów) w kamisarjacie ob- 

■ wodu II.

Rezerwy mąki.
On >gdaj donosiliśmy, że główny Urząd żywno- 

ścluwy w Warszawie zamierza otworzyć w Kiako- 
rde wielkie akłaiy mąki, mejące służyć, jaso re­
zerwy dla kooperatyw' konsumów w krytycznych 
ekregach braku yjanaa Jak lię dowiadujemy,
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Komunikaty teatrów krakowskich.
r „WIDOWISKO REDUTOWE”  artystów tea 

'tru im. Słowackiego odbędzie się w salach Stare­
go Teatru —  w. miejsce dorocznego balu —  w so­
botę 9 lutego. Część dochodu przeznaczyli arty­
ści na R. K. B. Bilety do nabycia w teatrze od 
poniedziałku 4 lutego. > ■ ) i ! ■ i 11' *> i :
■- Z OPERETKI komunikują: Tryskająca humo­
rem i dowcipem krotochwila w 3 aktach, ze śpie­
wami Stefana Turskiego, p. t. „Wojna z babami , 
będąca dalszym ciągiem tak popularnych „Kro­
woderskich Zuchów” , graną będzie dzis, w piątek, 
jutro i pojutrze o godz. 8 wieczorem, z pp.: Kosiń­
ską, Stróżyńską, Jaśkówną, Rapacką, Karasiń­
skim, Laskowskim, Rewerą-Rewskhn, Bojr.arow- 
pkini, Steczką i Opolskim w głównych rolach.

Z „BAGATELI”  komunikują: „Prawda w wi­
nie” , pełna humoru komedja, stanowi bezsprzecz­
n ie  największy sukces tegorocznego repertuaru 
komedjow.ogo „Bagateli” . Ciągłe wybuchy śmiechu 
i  burzliwe oklaski przy otwartej scenie są wyra- 
aem » mania, widzów dla doskonałej „roboty 
autorów i uwieńczonego pełnym sukcesem wysił­
ku reżysera i wszystkich grających w tej sztuce 
artystów. „Prawda w winie”  dzisiaj, oraz w dni 
guątępne do niedzieli włącznie.

Repertuar teatru ta. J. Słowackiego.

-;3Piątekr „Ptak” ,

>• ' *”  Repertuar OperetkL
r ISąteK: „Wojna z babami**, 

r- Sobota: Po południu „Krowoderskie Zuchy” , 
jwiecszoreon „Wojna z babami” , r -~ ‘- • v

Repertuar „Bagatelr* 
ij Piątek: „Prawda w winie” .

Repertuar koncertowy.
Sobota: Poranek „Echa krakowskiego” yr Sta­

rym Teatrze o godz. 11.30 rano.

Repertuar kinoteatrów.
UCIECHA: Program podwójny: „Zdubywcy

Dżungli”  (dwie serje Tiżóft); i
WANDA: „Los kobiety” .
ZACHĘTA: „Książę Gór” .

PROMIEŃ: „Mas Lauder” (Bądź moją żoną).
REDUTA: „Tajemnica apartamentu Nr. 29” .

KTO WOLNY JEST OD PODATKU 
MAJĄTKOWEGO.

W myśl art. 3 ustawy o podatku majątkowym, 
od podatku majątkowego uwolnione są te osoby, 
których cały majątek w dniu 1 Iipca 1923 roku 
uie przenosił 3 tysięcy franków złotych Czyli 60 
milionów marek.

Również od podatku majątkowego uwolnione 
są meble, odzież, sprzęty domowe i inne pzed- 
mioty służące do osobistego użytku płatników i 
ich rodzin (t. j. tych OBób, których majątek do­
licza się do majątku osoby opodatkowanej) o ile 
wartość tych przedmiotów w dniu 1 Iipca 1923 r. 
aie pzekraczała 5 tysięcy franków, czyli 100 miljo- 
nów marek. \ J j -IN- u ■( - J  >

Wobec powyższego poefnowieola cl, którzy 
poza mieszkaniem jedno lub dwupokojowem z ku 
ehnią, nie ttrżądzomem zamożnie żadnego majątku 
innego w postaci gruntów, budynków, przedsię­
biorstw, kaipdtałów, złota, srebra, drogich kamieni 
i t. p. nie posiadają, nie będą podlegać podatkowi 
majątkowemu, wobeo czego składanie zeznań 
przes lich jest zbędne,

Kurs dolara.
W  Krakowie .   9,300.000
W  W a r s z a w i e  . . 9,400.000- 9.300,000
W  K a ł o  w ic a c h  . . . . . . .  9,350.000 

GIEŁDA KRAKOWSKA z dnia 31. bm.

NEKROLOGJA.

•f Walenty Miklaszewski, ostatni z grona pro­
fesorów b. Szkoły Głównej I profesor honorowy 
Uniwersytetu wars za weki ego, zmarł omegdaj
w Warszawie.

Wiadomości gospodarcze. 

Podatek dochodowy od płac służbowych.
W  związku z uchwaloną już przez dała usta­

wodawcze uatawą z dnia 10 stycznia 1924 roku 
iw przedmiocie przepisów o państwowym podatku 
dochodowym, obowiązując} m na całym obszarze 
Rzeczypospolitej, Ministerstwo skarbu zarządza, 
aby pobór podatku dochodowego od uposażeń 
służbowych, emerytur i wynagrodzeń za najemną 
pracę na obszarze b. dzielnic rosyjskiej I austrjac- 
driej był w miesiącu lutym 1924 dokonywany 
w dotychczasowym trybie według skali następu­
jącej: . I .

Przy wynagrodzeniu wynoszącemu (w stosunku 
rocznym) w tysiącach marek p.: ponad 4,204.808 
do 5,606.400 —  0.3 procent; ponad 5,606.400 do
7,008.000 —  0.4%; ponad 7,008.000 do 9,110.400 _  
0.5%; do 11,212.800 _  0.8%; do 13,315.200 —  
1%; do 15,417.600 —  1.8%; do 17,520.000 —  1.6%; 
do 19,856.000 —  2%; do 22,192.000 —  2.4%; 
wreszcie od 22,192.000 do 24,528.000  8%.

Potrącone kwoty należy w  terminie do siedmiu 
dni po dokonaniu potrącenia wpłacić do kasy 
skarbowej, a to pod rygorem 5% kar za każdy 
dzień zwłoki.

W aluty 1 czeki.

D o l a r  . . . . 9,300.000
F r a n k i  s z w a j c . —

K o r o n a  a u s t r . . 133
L a l . . . . . . 42000
K o r o n a  c z e s k a —

F u n t  s z t e r l . . . _ _

F r a n k  f r a a c .  . —

N .  J o r k .  . . . 9,250.000
L o n d y n  . . . —

Z u r y c h  . . . . 1,625.000-1,830.000
P a r y t  . . . . 470.000
W i e d e ń  . . . 134
P r a g a  . . . . —

AKCJE:

Akcje bankowe:
w lys ą^acn marek nalskicr.

aliarow ą:ane finiw. traa*-/. 
id . ICfl

Polski B Przemysłowy 2600 3000 28u0 250u
Bank Małopolski . . . 8000 3500 3300
Ziemski Bank Kredyt 190 > 2300 2200 2100
Powsz. Bank Kredyt. . 575 675 650 500
Bank Komercjalny . . 775 825 900 815

„ Zw. Sp. Zarób. . ‘22000 270CO •25000 23500

Tow. handlowe
P. T. H. . . . . . . . . . 2600 3100 3000 2650
„Im psz"...................... 150 200 170 160
„Ptaarma" ................... 3200 8750 3600 3100
„Pelsk Glob1 ........... 700 700 700
Żegluga Polska 675 775 750 700

Tow. przemysł.
Zieleniewski . . . . . . . •lOOOO 55000 54500 70000
H. Cegielski,................. 3300 3800 3775 3500
Parowozy,...................
„Automotor” . . . . . . .

3300
1800

38' 0 
2200

3700 3200

„Trzebinia" lei............. 4500 5200 5150 4400
„Pocisk "zakł. amunloy j. 5300 5700 5475
„Górka" cement . . . . [30000 85000 83500 33000
Sierszanskie Górn. . . ■2900) 13000 32COO -'8000
„Topego" .............. inoco 17000 16000 15250
Gazy z emns. . . . . . .
Polska Nafta................. *070 3600 3300 2850
„Pokucia".................... 20O0 2500 2300 2000
„O ik o s " ................ 2 000 250(0 •2300)
„Pezet" . . ................. 900 1000 950
„Strug".........................
syndykat Koszykarski

850J 9000 8800 8200
1000 1500 1400 1160

.Ryngraf*.................... 2000 2500 2S00 2000
Irzebina tłuszcze . . 21000 23000 22000

„Teropsl" . . . . . . . . 425 475 450 450
„<rakus“ ................ : , SoOO 8500 8300 8100
Chodorów . . . . . . . . 29000 3900 30000 28500
A. Piasecki................. 4800 5200 6000
Omielóiar. . . . . . . . . 9j00 1200 11000 05< 0
bllektiowuia Siersza . 2000 2200 2100 19300
3. W, Nicraolowstci . . 3800 4200 4000 4C0O
P. Zakł. Garbarskie. . 21000 21000 23000 22000

Warszawa. PAT. Giełda. Waluty. Cyfry w ty­
siącach. Dolary Stanów Zjedn. 9400 9300, frank
złoty 1825, bony żłobowe 1400 1450, kor. czeska
260, pożyczka złota 9500—9750, pożyc&ka dolar. 
6200—6000, mlljonówka 450— 425.

Czeki. Belgja 890—882, Holandja —, Praga 
279100—265300, Londyn 40500-41000—89700, 
Nowy Jork 9400—9350, Paryż 435—425—430, 
Szwaj car ja 1630—1590—1608, Wiedeń 1337*— 
1307*, Włochy 414—405, Sztokholm 2470.

Zurych. PAT. Zamknięcie giełdy. Holandja 
215.90. Nowy Jork 578 i pól, Londyn 24.70, Paryż 
26.75, Medjolan 25.12, Praga 16.637*, Budapeszt 
00204, Bukareszt 294, Sofia 415, Warszawa — , 
Wiedeń 000817*, austr. korona stempL 000817*, 
Belgrad 6.63*/*.

Zurych. PAT. Szwajcarek! Bankyerein notował
dziś nieoficjalnie przekaz na Warszawę 000050__
000080, przekaz na Berlin 00135—00138 za jeden
bUjon.

Zam iast fialir Sarnizonowegu
odbędziejsię dnia 6 lutego b. r. o godzinie 8 wieczorem 
w Kasynie Wojskowem w Krakowie [Zyblikiewicza l.j

K o n c e r t
na rzecz najbiedniejszych miasta S rak  owa
Łaskawy współudział przyjęli między innymi: P. pref 
St. Abłamowicz Meyerowa, któca Odegra koncert for­
tepianowy Griega A moll z towarzyszeniem mistrzow­
skiej orkiestry 20 p. p. pro'. Kozłowski, oraz Solowa 
0 ’semka Towarzystwa Oratoryjnego pod kierunkiem 

Dyr. Stanie Lwa Barańskiego.

Wstęp 1*50 od osoby* bilet familijny 4 zip.
Ze względn na spodziewane przepełnienie sali, wstęp 

za zaproszeniami, pc które należy się zgłaszać do Za­
rządu Kasyna począwszy od 1 lutego w  godzinach 
między 11—2 i 6—8 wieczorem. 125

Z Kowalskich

K A T A R Z Y N A  W A S N I 0 W S K A
matka i. Preloszcza w Skawin ia

przeżywszy lat 87, po długiej a ciężkiej chorobie, 
opatrzona św. Sakramentami, zasnęła w  Panu 

dnia 31-go stycznia 1924 z-, w Krakowie. 
Wyprowadzenie zwłok z domu przodpogrzebowa­
go na cmentarza, na miejsce wiecznego spoczyn­
ku nastąpi w sobotę dni? 2-go lutego b. r. o go­
dzinie 41/2 po południu na który to smuny obrzęd 
stroskane dzieci i wnuk', zapraszają Krewnych, 

Przyjaciół i Znajomych.

N A B O Ż E Ń STW O  ŻA ŁO B N E
odprawionem zostanie we wtorek dnia 5 lutego 

o godzinie 8-mej rano w  kościeie ów. Piotra.

D Z I Ś  P R E M J E R A
Wielce sensacyjny dramat amerykański w 7-miu aktach. 

Na podstawia prawdziwego zdarzania w New-Jorku p. t.

„ZNAK NAD DRZWIAMI”
W  głównej roli NORMA TALMAOOE najsławniejsza artystka, nznana za 

pierwszą na konkursie artystów AMERYKI.
Nadzwyczaj interesujące logicznie przeprowadzona akcja. Mistrzowska gra 

Normy Tolmadgo. Ostatni wyraz techniki zdjęć.
Film ten był 18 tygodni wyświetlany w New-Jorku =

Przedsiębiorstwo

Elektrotechniczne

HMKUl iw. Tomasza 8. tul. 3 1  Warsztat} i Mady M(e M k
= =  D o s t a r c z a  z  w ł a s n y c h  s k ł a d ó w  — -

elektromierze dla prąddw stałego i zmiennego.



Sr. ST. „ g e o g r A B o r m '

U najmłodszych.
(Z porodu ,poranku art.-Ht.“ w „Bagateli* stów 

udka). |
Po okresie „burzy i napom" młoda Poezja pol­

ska zdaje się ocecnie przechodzić zwoina, stopnio­
wo, ale wyraźnie w następną, drugą swą fa-zę: 
w okres snokojnęgo dojrzewania, powolnego tęże­
nia i -ozkwitu.

Można już dziś stanowczo twierdzić, te to 
Wszystko, co w  dotychczasowych próbach odro­
dzenia polekiej sztuki, zastrzyknięcia w  zotlałe 
żyły poezji okresu przed i wojennego, nowej, Świe­
żej krwi było nieistotne, cparte na fałszywych 
przesłankach, co mało lub wcale nie miale nic 
wspólnego istotą zjawiska artystycznego — to 
yrezvstko, -w niacznoj już mierze przynajmniej od­
padło, odleciało pod uzdrawiającym wfjwern cza­
su niby zeschły liść, podmuchem wiałrx strącon3r 
ze zdrowego, rozłożystego kontra.

Bezboleśnie zj marł futuryzm, ten cLaoły< zny 
zlepek dadaistyczne prymitywistyczno-futurystycz- 
nych teoryj bliskiego 1 dalekiego Wechodu i Za- 
< hodu, bard io podobno, choć temu nie wierzę, nie­
bezpieczny i groźny w teorji, mniej groźny w  prak­
tyce; razem ze „Zdrojem" wysechł poziuióski eks­
pres jonizm zdrojowy; w pocz-rarkowej swej po-

Ostały się jedynie, jeśli byty, t a l e n t y .  I  ie  
rozwijają się samoistnie, niezależnie od przypad­
kowych doktryn chwDi, pchając na swój sposób 
nieznużenie taczki żywoj twórczości po żmudnej, 
bruzdami codziennych walk i mozołów przerwanej 
drodze życia. i p i . 1 | j|

Dziś, jako konieczna przeclwfala tamtej, od oS 
cych brengoW I mielizn odbitej fali nihilfc+ycznych 
skuTC! ów i wstrząsów przewiewają w literaturze 
Polski Zan irtwycłrw stałej nowe, pegodne wiatry, 
nowe hasła, zdrowy swojsk'e, słoneczne, wyrosłe 
pod gwiaż irńtą strzechą pulskiogo nieba, nowe 
dążenia...

Młodsze od futurc-formistów falaigi poetow,
bogatsze o jadno doświadczenie więcej   rwią
3ię —  jeszcze na ławach uniwersyteckich na śnie­
żne szczyty ducha, z młodzi- ńczym impetem usi­
łują wedrzeć się na słoneczny Olimp najmłodszej 
polskiej poezji. Garstkę fych młodych zapaleńców, 
z powagą i ufnością wie’ką spoglądi jącyoh w bli­
ski „dzieli odrodz«nia“ mamy i w pras+arym gro­
dzie Kraka. Tc grupa poetycka-- skupiona nrędzy 
innemu, wokół Sekcji artystyczno-literackiej Koła 
Polonistów U. U. J., noszącej wiąla mówiącą, choc 
bynajmniej nie błyskotliwy nazwę: H e l jon .

To Jozef Al. G a ł u s z k a ,  „poe„a laureatu?", 
koryfeusz grapy „heljonistów", usiłujący „promie­
niem i gramem" st ych poetyckich wzlotów prze­
niknąć cierpiącą „duszę miasta", „uśmiechami sło-

To Jerzy B rau n ,  pijanv słońcem żyda ! wód* 
ką radosnej miodoścf w „Najeldzie Centaurów", 
chlupocący przepyszną pianą morską w  „Ocean- 

- Jadzie" — młody Wierzyński krakowskiej ppegjs 
To Jarasław J a n o w s k i ,  skrzętny „ilewca 

tęcz" i blasków słanocznego „świtania", bajan, 
szurane.!, rortr-eptanej, pogodnym wietrzykiem to* .  
kołysanej „fali zbóż", poeta-krytyk, stały bywa* 
lec w literackich salonach „Głosu Narodu", w  ksó- 
rych Iziś cawilowym gościem jest podpisany, - 

To Michał D a d 1 e z, uczony órama+urg, po­
przez zręby szczorba/te starego świata rzpatrzonyj 
W promienne „Jutro".

To niedepliwio gryzący wodzbiła przymuso­
wego milczenia, poazi kiwacze złotago runa na- 
ćunionej poezji. Stanisław K a s z t e i o w i o z ,  

Jan K u r e k ,  Jan S t a u d y n g e r ,  Jan Stę* 
p o w e k i ,  Boman T u s z o w s k i ,  Jarzy) B.u- 
j a ń a k L

- P o  jakiej Iinji pójdzie droga rozwdh twi rt 
ozości tych młodych, ezczorych talentów poety­
ckich, kiedy zrzucą z siebie wyraine dotychczas, 
niewygodne powijaki niedojrzałośd twórcze, j
znajda swój własny wyraz artystyczny nie n)iin
zam?x u  i nie chciałbym dziś urzesądzać.

Gzy z niewątpliwych tych iskierek ewiuzdai 
zajaśnieje wspcn_ała, czy z ledwie kiełkującego 
n; sienią w  'kwitnie brjny, nachna :y kwiat praw­
dziwej poezji —- tego również na pewno prrewi-staci zaginął niedokrewny krakowski formizm. 

Drapieżny dech czasu nie zmroził i nie rozwiał 
iednej tylko, jak dotychczas, poetyckiej grapy: 
warszawskiego „Skamandra".

nocznego Bogaoświecić nonurą „biesiadę kame­
leonów" codzi< nnej doli i niedoli. Talent niewąt­
pliwy, skala środków poetyckich duża. A

dywać nie możny O d jw ie  nam na to, da 
pomyślnie niedaaka przyszłość.

Wiktor Doda.

OGŁOSZENIA
Zwykłe .....................................
Nekrologi .....................................
Nadesłane . . . . . . . . . .
Po kronic e ...................... ...
N a 1-ei stronie . . . . . . .  .
Drobne od smwa . . .  . . . . 7 ,
Układ tabelaryczny GC/c drotei.

1 złp. =  1*840.000 mkp.
Ceny ogłoszeń w  rtotyon polskich obli­
czone po nrzęd. k sic złot jpo, poda­

wanego codziennie w  , Monitorze*.

Za dział ogloszefi Redakcja nie odpowiada.

Bez wszelkiej trudności wyjeżdżają
107 do

Srar/iji i Argentyny
wszyscy zg ła sza jąc  sśą po informacje do Twa okręt.

„COSULICH L!NE“
KRAKÓW, RadziwiłłowsSca 23.

faF.e porfagi wrost do porlu!
C a łr  koszta podróży 3-c ią  k lasą dolarów 7 ł ,

PIANINA
słynnej fabryki b l i s k i e j  ^ e n d ia ,  ki. A.
do nabycia wyłącznie w składzie fortepianów

HELENY SMOLARSKIEJ
K r a k ó w ,  S i « w s k a  9 , I p .

© ■ ‘ro ) @ @ @ @ © © © v g ) @ . ® © @ © @ @

teiM Zakłada fi n n w li  :iilijw
zwraca się do P . T . Społeczeństwa o ła ­
skawe poparcie przez oddaw anie robót 
wchodzących w  zakres kraw iectw a, szew ­
stwa i  in tro liga to rs tw a ; przyjm uje się r ó ­

w n ież w szelkie reperacje. 6
,‘dras: Za.cf d dis bsrtlsennych ńłopc5w ul. Flisacki “S 

(koin klnztan P. P. NorbsrUr.:':).

M IECZYSŁAW  SM OLARSKI

UCZTA BALTAZARA.
Powieść współczesna.

—  Moźeby teraz urozmaicić i znowu przejść 
do rad praktycznych? —  zapytała panna.
. —  Słusznie! Niech pani pisze: „Pumiętaj 

zatem młody chłopcze, który czytasz moje 
słona, gdziekolwiek jesteś, na koźle czy za 
bufetem, czy zajmujesz nie dającą ci napozór 
nrideków na przyszłość posadę w banku, czy 
nawet wysoką urzędniczą. Jeżeli znowu bę­

dęsz miał szczęście dożyć długotrwałej woj- 
ny. rujnującej wszystkich dookoła, ty  jeden, 
rozsądny i rozważny, nio zaniedbuj ani na 
chwilę tego niezwykłego okresu, maiacego 
dostarczyć ci majatku. Pożyczaj wówczas od 
wszystkich, od których możesz coś otrzymać, 
b.crz na kredyt, cokolwiek dadzą ci, zastanawiaj 
się, to  dzisiaj jeszcze możesz nabyć, a czego 
jufro braknie, byś. wzbogacając się sowicie, 
mógł ulżyć potem ludzkiej nędzy. Napisz so­
bie na kartce i powieś sobie nad łóżkiem 
słowa, abyś czytał je lano i wieczorem: W y ­
mogi życia silniejsze są od przepisów prawa. 
Gdy dojdziesz do znaczniejszych zasobów za­

kup walut zagranicznych. Jeżeli będziesz 
zręczny —  dojdziesz do bogactwa. Czego ty ­
czę ci... Dalsze rady w rozdziale następnym".

—  Zmeczyłom się —  odsapnął Rzeszotko.
—  Zbliża się godzina trzecia —  rzekła 

panna.
—  Może pani odejść już do domu. Jutro 

proszę znowu przyjść do mnie z zarząd i To­
warzystwa.

—  Był trm dzisiaj bardzo ciekawy poste- 
r ihkowy —  mówiła daktyl pgrafka, przypina­
jąc kapelusz do włosów. —  Z -y k ły  poste­
runkowy a taki zamożny człowiek! Dyrekcja 
st isała z nim uiujy. ę na kupno jego terenów 
na Podkarpaciu. Todobno to sprawa poważna 
i wymagająca znaczniejszych kapitałów. Cze­
kają tylko na podpis pana prezesa.

—  Rymsza! —  pomyślał par Baltazar. —  
Niestety! —  westchnął —  obowiązek spisania 
moich wspomnień przeszkodził mi dziś w od­
wiedzeniu T. S. N.

—- Dowidzenia prezesowi —  dygnęła.dak- 
tylografka.

—  Dowidzenia pani! —  rzekł Rzeszotko, 
podając jej łaskawie rękę.

Gdy został sam w pokoju, nacisnął dzwo­
nek elektryczny. W  pokoju pojawiła sie 
wkrótce posiać Hieronima

—  Ppni prezesowa prosi do stołu. \
—  Coś ty  narobił mój Eirasiu' —  ode­

zwał się z wyrzutem par Baltazar.
—  Pan prezes coś zarzuca mi9 —  spytał 

lokaj, ostrożnie cofając się ku drawiom.
—  Mój drog_ —  odpowiedział ma Rze­

szotko. uśmiechając się rozkosznie —  cała ta 
sprawa z posterunkowym, wywołaąa przez 
ciebie, nie była bynajmniej potrzebna. N ie­
potrzebnie także zapraszałeś go do mnie. 
Mniejsza z tam jednak, nie czynię ci wyrzutu, 
gdyż poznałem, dzięki tobie, bardzo sympa­
tycznego człowieka i przysJego akcjonariu­
sza T. S. N.

—  Panie prezesie —  oświadczył dostojnie 
Hieronim. —  Staram się zawsze w miarę sił 
służyć swoim chlebodawcom, pozwolę sobie 
jednak wyrazić pewną prośbę.

—  Mów! mów! Hieronimku. Spełnię ją, 
jeśli to możliwe.

•— Jak wiadomo panu prezesowi, wycho* 
ine moje i pokojowej nie wypada równocze­
śnie, Byłoby dla mnie barćjzo pożądane, gdy­
byśmy kiedyś mogli wyjść razem, gdyż chce 
zaprowadzić ją na dancing.

—  I  cóż przyjdzie ci z dancingu, p-zyjar 
oielu?

„(Ciąg dalszy nastąpi).



WPr. *? „ S M  w a r o d t y s Nr. n .

WALORYZOWANE WKŁADKf OSZCZĘDNOŚCI
przyjm uje  1 1

Z.E M S K I  BANK KREDYTOWY oddział w Krakowie
 ___________________ odsetki wedle umowy. &

Handel żelaza
HENRYK FR EY  118 

Telefon 1371. Kraków, Lubicz 1.

Konwersacja francuska
za obiady lub gotówkę

T .  K .  A d n r  „ G ł o s u  N a r o i u rt.

Obrazy - Antyki - Dywany
Kupuje, sprzedaje i przyjmuje w komis

Salon Sztuki =  S C R A K fW  = 3
Szpitp^a 40. tel. 2486.

Wielka tania wysprzedal resztek 2-ej serji
anrzedaż resztek przedłutoiu została do 15 lntego b. r. 

(W yipnedat resztek odbynt sl«j nr aaizr) Spółce t razy
w roknj.

Chcąc daó możność wszystkim Czytemikora „Głosu Narodu* skorzy­
stać z nabycia tanich resztek, które zostają ze sztuk wielkich stnyob u p a ­
łów, postcaowiliśmy z powodu noworoczne m b'lansu wysyłać każdemu Czy­
telnikowi .Głosu Narodn* po cenie własnych kosztów usypu jące zimowe 
i wiosenne:

Resztki 2-ej serji podzielone są na 4 gatunki i nadają się na óliczne 
męskie zimowe, jesienne i lutnie obrania, aostjumy damsme i pokrycia 
bekiesz i futer. Resztki te są z materjałów uh rac’owych pełnej szerokości 
pierwszorzędnych fabryk we wrzystklch kolorach, jprzy zamówieniach prosi­
my podać na jaką porę roku potrzebne ubranie].

Gatunek „A* za i metry mk 33,000.000
„ „B* za I metry , 48,000.000
„ „C* za 8 metry „ 66,000.00®

i ,  „D* za S m eUj „  72,000.000
Do każdej resztki na 1 \darie klienta dodajemy pełen komplet pod­

szewki pod r* -ynarkę, kamizelkę, spodnie, i^esrenie 1 do rękawów po mk. 
16,700.000, wyższy gatunek po Ł...500.000 z Ł

Również koiadamy na składzie między łoaemt po cenach konkurea' 
ayjnych następujące towary:
P łó tn a  b i a ł e  a pościel i bieliznę, pierwszorzędnych fabryh po 2,200,000 

2,600 " ju  i 3,000,000 mk. za metr.
M a d a p e ia m y  pie.wszorzędnych fabryk jakto: Widzewskie, Szeiblera itp.

po 2,700.000. 3,600000 i *.*00.000 za metr.
P r r r śC i#  >‘* a « a  ze specjalnego płótna przeleieradW sgo wysokiego gatunku 

po 9000,u0f i 11,000 000 mk. za jztukę 
R ą c m  ki gb.dkw lab watowe, najlepszego gatunku, bardzo trwałe w  pra­

niu cena 8,000 000 i 4,000.000 uk. za sztukę 
Z ą f lr y  na koszule w  ślicine desenie po 2*400.000, 2,800.000 1 8,600.000 mk. 

z< metr.
S za  Jtf.oty d imrkie f*odwó!ne] uzerokoŁ si we wszystkich kolorach po 6,000.000 

i 7,000.000 mk. za mutr.
P IA c le a k a  w śliczne desenie na koszule, fartuszki ftp. pa 1,600.000, 

2,400 0< 0 i 2,700.000 mk. za metr.
Aksamit w  prążki na nbranla sportuw* itp. po 7,000.000 18,000 000 mk. za metr. 
Chusteczki io nosa batystowe i webowe męskie cena tuzii 11,000.000 

damskie 9,500.000 mk. za tnzin.
O b r u s y  białe lnb deseniowe. W rizo  praktyi zne w pr nin najwyższego 

gatunku na 6 osób po 14,000.000 na 12 osób 27,500.000 mk.
T ryk O tin a  jedwabna zagraniczna we -o rk u  (180 i m.] szrroL v e  wszyst­

kich '-olor., [na suknie potrzeba lb 2 do 2 mtr.] cesa a  metr. 13,500.000 
wysokiego gatunku po 16,000.000 mk.

P lan s  la  f r a a c u s k la  w  śliczne desenie p "  1 900,006 12,600,<<00 mk. metn 
C a jg i na ubrania dla dzieei, sukienki, robotnicze ubrania bardzo trwałe 

po 2.500,000 3,000,000 i 4,000,000 mk. r« metr.
S u ró w k a  na b liznę i tp. w  najlep u ym gaL l,9c0,0C3 i 2,400.000 mir. za metr, 
D y m k a  specjalne płótno n* kalesony męskie 80 cm. szeroko?-'] bardzu 

trwałe w  praniu po 2,500,000 i 2,^00,00) «"k. matr.
Po ftC le lo w y  O x fo r d  na poszwy w kraty i kwiaty czerwone bardzo trwałe 

po l,800.00n, 2,5^0.000 i 3,200.000 mk. za metr.
C s e rw o n a  p łó tn o  „ T y k ’1 na wsypy me przepuszczające pierzy po 

2,łu0,000 2,900.000 i 8.800,000 mk. metr.
C husfk l d u ł a  z im o w a  puszy*, śliczne derenie w  różnych kolorach 

"O 24,500,00C, 29,000 000 i 39,001,000 mk.
K o łd r y  w atou iO f pokryte satyną w  r  inych kolorach na pierwszorzędnej 

białej wacie, spód na żyrardowskiej wiktorjl po 52,000,000, w  wyższym 
gatunku po 67,100,000 mk. za sztukę.

K o łd ry  tak zwane kcce pluszowe w  rodnych koloraeh i ślicznych deseniach 
po 29,500.000, 38,000 000 i 49,010.OJ0 mk.

Takież ciemne b a z  d m ą i  pr 12,600,009 i 19,500 000 i 27.00.0000 m k  
K o s z u la  dzienne z kołnierzykami z francus. zefiru po 14,500.000 i 19,500.000 

mk. za sztukę.
K a le s o n y  z żyrardowskiej dymki po 7,500,000 i 8,000.000 za parę.

Wysyła się pocztą za pobraniem (płaci się prz, odbiorze).
't.i przesjłitę oblicza się podług tanfy pocztowej:
UW AG A : -rzv zamówi* iłach na tę tanią w,przedaż resztek obowiąz­

kowo jest załączyć przy zamówieniach następujący kupon.

r  -‘O >*
p i

KŁPON NA TANIĄ SPRZEDAŁ RESZTEK Z-gleJ ■■r|l
i  Xarszai7skiii Safn liiahknrainj, t e ł ,  Jasia Nr. '1

Czytelnik »Gtosa Naroda* Jmif 1 Mtśriik*

a

©

z 2 n>
Powiat------------------—-------------Ziemia-------— ^ 0

Jesteśmy pewni, że Czytelnicy „Głosu Narodu* otrzymawszy od nas jedną 
lub kilka resztek, zostaną naszymi stałymi klijentami i będą niezawodnie 
żądać innych towarów. Zamówienia wraz z dołączonym k ponem nadsyłać 
pod adresem

„Warszawska Spółka Manufakturowa*
Warszawa, Jasna 16, Telef. 248-^0.

UW AGA: W  razie gdy wysłany towar rię nie spvdoba, zamieniamy na 
inny lub zwracamy pieniądze niezw'ocznie. 105

I ! I Zwracamy uwagę Sz Czvte.nik 5w, te popularność nasze) Spółki w  całym 
krajn otrzymaliśmy tyizo dz-ękl wysyłaniu lewarów pierwezeizędne] Jakości 111

Kup U l a  stare łóżka 
składane, p łacę naj­

wyższe ceny. Schlrnger, 
Kraków, Krukowska 44. 

88

R s ą s ł c s i  r a t y n a w a n y  
w z o r r w y  gospodarz 

rolnik, w średnim wiekn, 
z chlubne' li świadectwa­
mi, poszukuje posady na 
ordynarję. Misiewicz, Pro­
szowice. 98

Pwniwnka irielfeentna 
sa jętą cWy dzieł w  biu­

rze poszukuje mieszkania, 
przy uczciwej rodzinie bez 
ntrzymania. Zgłoszenia do 
A d m i n i s t r a c j i  „Głosn 
Narodu* pod „Wanda*.

3AICGL HANDLOWE
Raj istratory, kałamarze ozdobna i biurowe oraz 

wszelkie przybory kancelaryjne i szkolno 
—  poleca sktad papieru ł nalmtery! ——•

M ic h a ł  S ło m ia n y
K R A K Ó W  —  u lica  S ła w k o w s k a  t. 24.

NA MANDOLINIE
:: lub GITARZE ::
wyneza fraćznutwlrilkomls- 
slęcaeh J. CEMANOWSKI 
Kików, ul. Fellójanak 21.

Ob r ą c z k i  i l u b r a  i
pierściouki zaręczy­

nowe sprzedaje n?i taniej 
chrześcijańska firma Jó­
zefa Cyiznaiewicza, Kra- 
Low, Sławkowska 1. Ku- 
ouje ztoto, srebro, bry­
lanty oraz wszelką biżii* 
terję płacąc najwyższe 
ceny. 32

f IGI POMOtr PRZEMYSŁOWEJ
szyje poine wyprawy, 
merfżkuje — endluie, 
dziurkuje i wypełnia 
wszelkie prace z tego 
sakresu po cenach przy­

stępnych 80 
HtuSW lin EnbL 13. I u.

A4if* r  i ln  lor — ple- 
nipotent z długole­

tnią pt.ktyką, obeznany 
z wszelkiemi galęz ami, 
wchcdzącemi w  zakres go­
spodarstwa rolno przemy­
słowego, z małą rodziną, 
skromnych wymahaó po- 
szuKu'e od 1 marca lub 
1 kwietnia odpowiedniej 
posady lub dzie zawy to!- 
» ’arku z żywym i mar­
twym inwentarzem. Refe­
rencji poważać; adre.-: 
Woj. Poznańskie, powiat 
Wyrzyski poczta Krostko- 
wo — Swirezczewsld. 122

Czytaj Pan!
Ceny wciąż idą w  górę, podróż droga i uciążliwa, 
więc chcąc dać możuosć, wszystkim skorzystać z na­
bycia z najtańszego źródła potrzebnych dla siebie 
towarów, postanowiłem wysłać każdemu panzią zś 
zalierk; nawet bez zadatku, z wielk>ego zapasu 
znajdujących się u mnie na składzie reszta! n ater- 
jałów najwy.szych gatunków, nadających się na 

śliczne męskie nbrania:
C e n n i k  l e w a r ó w  i 

3 metry ńa ubranie Mk,
9'* 75 75 76 66
u 77 $1 n i6
9** łł 93 »  N
3

Gatunek 1. 
o77 “*

„
„  4.

5.

20 000.990 
40,00̂ ,030 
40,000.000
6  i,000.000
75 Oiii.OOO

Komplety podszewki pod ubranie 15 i 25 milionów 
mk. Rówrież w-ysyłamy po najtańszych cenach 
fabrycznych:

PŁÓTNA białe i deseniowe na bieliznę, pościel 
i poszewki po 2,000.0 .0, v.:.0100C i 3,C 0.C00 ti.ir. metr.

TYK różowy lub czerwony na wsrpy w najwyż­
szym gatunku po 2.5G0.000 8, 4 i 5 miljon. mk. metr.

ZEFIR angf ski na dzieone koszule w ładue de­
senie no 2 500 000 i 3 miljony metr.

PRZEŚCIERADŁA białe po 9,10 i 12 mil:on. sztuka. 
CAJCI nie do rozdarcia w noszerru na ubrania mę­
skie, damskie i dziecinne podwójnej sze-okości 
po 5, 6, 7 i 8 milionów za metr.

KAPY na łóżka w najpiękniejsze desenie i kolory 
po 8, 10 i 12 miljonów sztuka.

OBRUSY k-iorr-we po 10,12 i 15 miljon. za sztukę. 
N0W01G FR0TE-EF3KZ w śliczne desenie na e'e- 

ganckie damskie kostjnmy i suknie n? wiosnę i lato 
po 7, 8 i 10 miljonów za metr 

KOKSIK! zdatne na praktyczne suknie i kostjumy 
w'<-senne po 4, 5, 6 i »  milionów za metr.

SZEWłOt Y damskie w doorym gaiuoku podwójnej 
szirokości we wszystkich kolorach po ;>, 6 8 i 10 
m> iouów za metr.

UWAGA:  kupujący absolutnie n:e ryzykuje, pdyt 
jeżeli lowar się me spodoba, p'zyjmujem .' lakowy 
z powrotem i* zwracamy natychmiast pieniądze, 
ceny podane z zastrzczen e m. 133

Przyjeżdżających do Łodzi uprzejmie prosimy 
o łaskawe zwiedzenie naszego składu.

Zamówieniu prosimy adresować:

Slifati f a b r y c w  M. B S Y L
w  L O D Z I ,  u  . P i o ż r M o w s f a a  3 8 .  w  podwórzu*

I g  KAPŁANÓW OJECEZJI KRUKOWSKIEJ
zawiadama P. T. Duchowieństwo, że nadeszł«

nowe transporty W I N
 -  uznana komisyjni* zc odpowiednia do colów liturgicznych = s

Wino sprzedaje Związek Ekon. Spółdzielni Kółfk rolniczych 
w KRAKOWIE, Wiślne E.

Dokąd zamówienia, w^az z potwierdzeniem odnośnego 
dziekanatu kierować należy. 119

—  Wino nafoywać mogą i Kapłani innych djecezji. — 
Z a s g f i t ę a p r o w iz a o y jn ą  K ap łan ów  D jsoezji K rakow sk iej Ks MD3EJK0.

WlOAirce; W  Butuo J&ftlSdU* 3yółtoI Wydawnics* t  agran. adpowittds. K , B .71 o k s a. — Redaktor naczelu; i odDon.
W  ffjftkowie pod sam dem  Romana Ferka.

Jan M a t y a s i k .


